
Mariusz Wołosz 
nadal będzie rządził 
naszym miastem       STR. 4 i 5

Mariusz Wołosz wygrał pewnie, a że zwycięskiej ekipy sie nie zmienia, to zapewne nadal jego zastępcami pozostaną Michał Bieda i Adam Fras.  
I jak nieoficjalnie wiadomo pojawi sie trzeci zastępca
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Dotychczasowy burmistrz 

obronił stanowisko, ale o jego 
wygranej zdecydowało 
zaledwie 85 głosów. Poza 
tym Tobor stracił większość 
w Radzie Miasta.          STR. 7 

RADZIONKÓW

Piąta 
kadencja 
Gabriela 
Tobora
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BYTOM, RADZIONKÓW.

Dostaliśmy 
ponad 55 mln 
na zieloną 
energię  STR. 11
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Drugiej tury nie będzie, urzędujący prezydent już w pierwszej rozgromił 
rywali. Ma też zdecydowaną większość w Radzie Miejskiej.

BYTOM, RADZIONKÓW.

Przedstawiamy  
nowych 
radnych       STR. 7 i 8 
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Tomasz Nowak

M
edia szeroko o tym informowały, choć 
raczej złośliwie nazywały 40-letnią 
Andrzejewicz „popularną niegdyś woka-
listką i celebrytką”. Dały jej za to szan-
sę wyjaśnienia, co nią kierowało, cytując 

obficie wpisy bytomianki w mediach społecznościowych. 
Choćby ten: „Nasza kurka Pierzynka poszła z nami do 
kościoła, poświęcić jajeczka i inne pokarmy. Nawet nie 
wiecie, jaka była grzeczna. Mój synek ją tak dobrze wycho-
wał, że spokojnie siedziała sobie na kościelnej ławce”. 

Absolwentka IV Liceum Ogólnokształcącego im. 
Bolesława Chrobrego po swym jakże oryginalnym czy-
nie nie ograniczyła się  do tej zdawkowej wypowiedzi. 
Chętnie porozmawiała z dziennikarzami RMF, którzy 
- cóż za przypadek - akurat przechodzili obok kościoła. 
Powiedziała im tak: - Nie byłam zaskoczona sensacją, jaką 
wzbudziła kura. Zdawałam sobie sprawę, że faktycznie 
będzie to poruszało ludzi, ale wszyscy bardzo sympatycz-
nie do niej podeszli i byli bardzo zdziwieni, jaka ona jest 
grzeczna. Ona naprawdę nigdzie nie uciekała. Ksiądz też 
przyszedł ją pogłaskać i po prostu zrozumiał, że, no, kura 
przyszła poświęcić jajeczka. Wszyscy zaczęli podchodzić, 
dzieci w szczególności, ale dorośli również.

Po tym wiekopomnym dokonaniu Gosi Andrzejewicz 
możemy się jedynie bić w piersi i kajać, że nie znalazło się 
dla niej miejsce w gronie 7 wspaniałych Bytomia, których 
to ostatnio ogłosiliśmy. No cóż, przyjdzie nam ją uczcić na 
800-lecie Bytomia. ■

Nasza Gosia i kura Pierzynka

Czy ta korona nie przypomina aby kurzego grzebienia?
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ŚRÓDMIEŚCIE>  11 kwietnia 
o godz. 16 Towarzystwo 
Miłośników Lwowa i Kresów 
Południowo-Wschodnich 
zaprasza do Centrum 
Kresowego przy ulicy Moniuszki 
na tradycyjne Święcone 
u Kresowian. W programie 
Wielkanoc z Hemarem 
w wykonaniu kapeli Kresowa 
Ferajna. Konieczna wcześniejsza 
rezerwacja miejsc u wiceprezes 
Towarzystwa Wandy Galwas-
Prasałek pod numerem telefonu: 
602 110 513. 

RADZIONKÓW> Do 

12 kwietnia na terenie 
całego miasta prowadzona 
będzie zbiórka odpadów 
wielkogabarytowych oraz 
wielkogabarytowego zużytego 
sprzętu elektrycznego 
i elektronicznego. Nie ma 
konieczności zgłaszania chęci 
wywozu odpadów, wystarczy 
wystawić je przed posesją 
w dniu ich wywozu do 
godziny 6. Resztą zajmie się 
wyspecjalizowana firma. 

Waszym 
zdaniem

wydarzy się

To co widziałam w piątek rano 
w Parku Kachla w okolicach 
grzybka, gdzie kiedyś znajdował 
się pomnik Świerczewskiego jest 
po prostu szokujące. Totalna 
demolka. Poprzewracane ławki, 
powyginane kosze na śmieci, 
pełno niedopałków, puszek 
i butelek. Nocami spotykają się 
tam młodzi ludzie i demolują 
nasz piękny park. Może powinni 
się bardziej pilnowaniem 
porządku w tym miejscu zająć 
strażnicy miejscy i policjanci? 
To niedopuszczalne, żeby było 
takie bezprawie!

Dominika Wojtczak

W ostatnim numerze tygodnika 
przeczytałem artykuł na temat 
jednego z kandydatów na 
prezydenta Bytomia - Artura 
Kamińskiego. Dziwię się, że ten 
człowiek nie chce zbyt wiele 
o sobie mówić. Nie wiadomo 
jakie ma wykształcenie, gdzie 
pracuje i co zrobił dla naszego 
miasta. Tacy kandydaci nie 
budzą zaufania mieszkańców 
i nie mają co liczyć na ich 
poparcie. Panu Arturowi z góry 
dziękujemy, bo znany jest 
tylko z kompromitujących go 
akcji zbierania podpisów pod 
referendum.

Waldemar Kaniewski

Jakie ma znaczenie to, że 
członkowie jednej rodziny 
ubiegają się o mandat radnego? 
Według mnie żadne. Otóż 
znaczenie ma dla mnie jako 
wyborcy tylko to, co sobą 
prezentują, czego dokonali, co 
zrobili, czy są otwarci na dialog, 
czy widzą problemy i reagują 
na nie, czy tylko pchają się do 
w władzy, by ją mieć. Wielu 
kandydatom do Rady Miasta 
zadaję pytanie - co do tej pory 
zrobiłeś dla tego miasta i jego 
mieszkańców i wiecie co ? I nic 
Wszyscy dopiero -”chcą robić” 
lub „będą robić” albo mają 
cudowne plany, niestety bez 
jakiegokolwiek pokrycia i jawnie 
mają wyborców za idiotów. 
Nie ma znaczenia partia czy 
poglądy, znaczenie ma to, 
co się zrobi faktycznie dla 
naszego miasta. Mam nadzieję, 
że bytomianie zagłosują 
odpowiedzialnie, bo to gra 
o ważną stawkę. 

Mateusz Palownik
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 - „Życie Bytomskie" czytam, odkąd przeprowadziłem się do Bytomia w roku 1964 - 
mówi Edward Nowak, emerytowany pracownik Zespołu Elektrociepłowni Bytom, autor 

opracowań historycznych nt. dziejów elektrociepłowni Szombierki i Miechowice

CYTAT TYGODNIA

LICZBA TYGODNIA to moje ŻYCIE

Co ciekawe w Bytomiu mimo 
to będziemy mieli dziesiątą radę 

miejską, bo w kadencji 2010-2014 
doczekaliśmy się dwóch rad.

9
taki kolejny numer 
ma kadencja władz 

samorządowych, 
która rozpocznie się 
w wyniku wyborów 

z 7 kwietnia. 

Najwyższy czas, by Szyb Krystyna przestał 

pełnić rolę największego bytomskiego karmnika 

dla ptaków
Przemo Łukasik, właściciel pracowni architektonicznej Medusa Group

    Masz ważny temat?  
Poinformuj nas o tym:

e-mail: redakcja@zyciebytomskie.pl  |  www.zyciebytomskie.pl  tel: 501 296 755

Tomasz Nowak 

tomasz.nowak@zyciebytomskie.pl

POCHODZĄCA Z BYTOMIA PIOSENKARKA GOSIA ANDRZEJEWICZ NIE DAJE O SOBIE ZAPOMNIEĆ. 
W WIELKĄ SOBOTĘ BYŁO O NIEJ GŁOŚNO, BO NA ŚWIĘCENIE POTRAW WYBRAŁA SIĘ DO KOŚCIOŁA 
W TOWARZYSTWIE SYNA I KURY O IMIENIU PIERZYNKA.

eprasa.pl d11766bf38
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Tomasz Nowak

Po 
latach troski o niszcze-
jący i  rozkradany, a  co 
najgorsze wydawało się 
skazany na zapomnie-

nie, przepiękny symbol naszego miasta 
to więcej, niż bardzo dobra wiadomość. 
Dominująca nad Bytomiem charak-
terystyczna wieża wreszcie ma real-
ną szansę na rewitalizację. Właściciel 
złożył już wniosek o  dofinansowa-
nie ze środków unijnych. Chce za nie 
nie tylko zabezpieczyć szyb, ale także 
tchnąć w niego nowe życie.

O tym, co się zmieni w Krystynie 
i  jak będzie wyglądała w roku 2027, 
bo wtedy ma się zakończyć inwe-
stycja mówiono podczas konferencji 
prasowej zorganizowanej w miniony 
czwartek w siedzibie Medusa Group. 
To je architekci przygotowali projekt 
przebudowy. Zgodnie z nim najpierw 
doczekamy się naprawy elewacji. - We 
wszystkich rejonach konstrukcja szybu 
zostanie poddana ocenie technicz-
nej, oczyszczeniu oraz zabezpieczeniu 
antykorozyjnemu. Dodatkowo, prace 

obejmować będą m.in. remont dachu 
i wymianę okien - zapowiada Edward 
Bałdyga, prezes Multi Polymers.

Z czasem Szyb Krystyna zostanie 
rozbudowany. Przemo Łukasik, wła-
ściciel Medusa Group tak opowia-
dał o projekcie: - Czerpie on z estetyki 
industrialnych obiektów i w wyraźny 
sposób nawiązuje do oryginalnych ele-

mentów Szybu Krystyna, takich, jak 
np. profile głównej konstrukcji stalowej, 
szklane pustaki, czy elementy żelbetowe. 
Nowe przestrzenie zostaną zrealizowa-
ne w oparciu o konstrukcję szkieletową, 
w sposób umożliwiający przyszłą swo-
bodną rozbudowę budynku o kolejne 
etapy wskazane w koncepcji projektowej.

Przedstawiona koncepcja zakła-

Krystyna odżyje i dogada się z Ewą

Tak w roiku 2027 ma wyglądać Szyb Krystyna
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Cel: uratować obiekt
– Szyb Krystyna to jeden z najważniejszych 
postindustrialnych zabytków przemysłowych. Zależy 
nam, aby obiekt ten został uratowany, dlatego 
wsparliśmy działania inwestora związane z tworzeniem 
wniosku o dofinansowanie ze środków unijnych – mówi 
prezydent Bytomia Mariusz Wołosz. – Szyb Krystyna, 
podobnie jak EC Szombierki to perły architektury 
przemysłowej. Szansą dla nich są właśnie środki unijne, których 
pozyskanie umożliwi nie tylko rewitalizację, ale również stworzenie 
nowych funkcji w tych zabytkowych obiektach.

ŚRÓDMIEŚCIE, SZOMBIERKI. ZABYTKOWY SZYB KRYSTYNA DAWNEJ KOPALNI SZOMBIERKI DOCZEKA SIĘ REWITALIZACJI. BĘDĄCA 
JEGO WŁAŚCICIELEM FIRMA MULTI POLYMERS STARA SIĘ O ŚRODKI UNIJNE NA TEN CEL. ROBIĄCY WRAŻENIE PROJEKT JEST JUŻ 
GOTOWY, A OPRACOWAŁA GO SŁYNNA BYTOMSKA PRACOWNIA ARCHITEKTONICZNA MEDUSA GROUP. 

da również wykorzystanie sąsia-
dującego z  Krystyną, niebieskie-
go Szybu Ewa. Dziś należy on do 
Spółki Restrukturyzacji Kopalń, ale 
miasto czyni starania, by go przejąć. 
- Chcemy, aby Szyb Krystyna wraz 
z sąsiednim Szybem Ewa wchodziły 
ze sobą w dialog, dlatego przestrzeń 
pomiędzy obiektami będzie wolna od 
barier – mówi Łukasik.

Nowa, wciśnięta w  dolną część 
wieży część budynku ma pomieścić 
przestrzenie biurowe i usługowe. Na 

dachu nowego budynku przewidziano 
otwarty, zielony taras.  Metamorfozę 
ma przejść także mający około hek-
tara teren wokół obiektu. Pojawi się 
tam nowa zieleń, będą ławki i miej-
sca odpoczynku. Projekt zakłada także 
rozwiązania proekologiczne – stwo-
rzenie systemu zarządzania wodą 
deszczową czy zielonych tarasów na 
dachach.

Cała inwestycja pochłonie niemal 
23 mln. Właściciel Krystyny stara się 
o pozyskanie ponad 15 mln dotacji. ■

eprasa.pl d11766bf38
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Tomasz Nowak

J eśli chodzi o Bytom, to w tych wybo-
rach wszystko przebiegało wedle 
z  góry przyjmowanego scenariusza. 
Urzędujący prezydent Mariusz Wołosz 

od początku był ich zdecydowanym fawory-
tem i wydaje się, że nie tylko on zdawał sobie 
z tego doskonale sprawę, ale jego przeciwni-
cy także. W efekcie mieliśmy dość przewi-
dywalną i nudną kampanię. Wydaje się, że 
pozostali nie podjęli walki.

A jeśli ktoś jednak wierzył, że coś niespo-
dziewanego może się wydarzyć, to już pierw-
sze wyniki napływające około godziny 22.15 
z  komisji obwodowych rozwiewały wszel-
kie wątpliwości. Mariusz Wołosz w  każdej 
bowiem zdobywał kilka razy więcej głosów, 
niż pozostali i co najważniejsze jego przewa-
ga stale rosła.

Bez specjalnych emocji

W sztabie prezydenta zebrało się sporo ludzi, 
wszyscy cierpliwe oczekiwali na ostateczne 
rozstrzygnięcie. Pojawili się między innymi 
zastępcy prezydenta Michał Bieda i  Adam 
Fras, była senator Halina Bieda, przewodni-
czący Rady Miejskiej Michał Staniszewski, 
nie zabrakło radnych, kandydatów (zarówno 
z   KO, jak i  z Trzeciej Drogi), przedstawi-
cieli miejskich jednostek i  spółek oraz klu-
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Euforii nie było, Mariusz Wołosz przyjął zwycięstwo na spokojnie

Mariusz Wołosz rozgromił      r
BYTOM. MIEJSCA NA JAKIEKOLWIEK DYWAGACJE I SPEKULACJE NIE BYŁO NAJMNIEJSZEGO. 7 KWIETNIA MARIUSZ WOŁOSZ 
ROZGROMIŁ SWOICH RYWALI W WYŚCIGU PREZYDENCKIM JUŻ W I TURZE GŁOSOWANIA I PRZEZ KOLEJNE PIĘĆ LAT NADAL BĘDZIE 
RZĄDZIŁ NASZYM MIASTEM. SYTUACJĘ MA KOMFORTOWĄ, BO W RADZIE MIEJSKIEJ POPIERAJĄCE GO UGRUPOWANIA ZAPEWNIAJĄ 
MU STABILNĄ WIĘKSZOŚĆ POZWALAJĄCĄ NA PRZEFORSOWANIE KAŻDEJ UCHWAŁY. KOALICJA OBYWATELSKA ZDOBYŁA 14 
MANDATÓW, A TRZECIA DROGA 3. POZOSTAJĄCE W OPOZYCJI PRAWO I SPRAWIEDLIWOŚĆ MA OŚMIORO RADNYCH. DLA INNYCH 
MIEJSCA ZABRAKŁO. 

W Radzie Miejskiej  
duże zmiany

Spore przetasowania w bytomskiej 
Radzie Miejskiej przyniosły te 
wybory. Koalicja Obywatelska 
mierzyła w 15 mandatów, ale 
musiała się zadowolić 14, co i tak 
jest rekordem w dziejach naszego 
samorządu. Już ten wynik wystarcza 
do pewnego rządzenia Radą 
(większość to 13 głosów), a przecież 
jest jeszcze wspierająca podczas 
wyborów prezydenckich Mariusza 
Wołosza Trzecia Droga z trzema 
mandatami. W tym ugrupowaniu 
liczono na pięć, ale to się nie 
udało. Prawo i Sprawiedliwość ma 
osiem mandatów, to z kolei więcej, 
niż prognozowano, lecz niewiele 
z tego wynika. PiS pozostaje 
rola nic nie mogącej wskórać 
opozycji. Wybory sprawiły, że 
mamy mocne wietrzenie wśród 
radnych. Dziesięcioro debiutantów, 
to naprawdę dużo. Jednocześnie 
przepadło w głosowaniu wielu tych, 
którzy zasiadali w Radzie od dawna. 
Mowa chociażby o Tomaszu Wacu, 
Krzysztofie Gajowiaku, Robercie 
Rabusie, czy Tomaszu Kupijaju.

ARTUR KAMIŃSKI
Zjednoczeni dla Bytomia

2423 głosy

5,7%

ANDRZEJ MISIOŁEK
Konfederacja i Bezpartyjni 

Samorządowcy

1789 głosów

4,2%
ANNA NIEZGODZKA
Lewica 

2212 głosów

5,2%

MARIUSZ WOŁOSZ
bezpartyjny, wspierany 

przez Koalicję Obywatelską

i Trzecią Drogę Szymona 

Hołowni 

26 284 głosów

62,15%

MACIEJ BARTKÓW
Prawo i Sprawiedliwość 

9582 głosów

22,6%

WYNIKI WYBORÓW NA PREZYDENTA BYTOMIA

Głosy nieważne 0,15%

eprasa.pl d11766bf38
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Według was

Nie brałam udziału w wyborach i nie 
interesuję się polityką. Jestem już 
w takim wieku, że bliżej mi raczej do 
nieba, a nie do jakiejś tam polityki. 
Nie wiem nawet kto startował 
w niedzielnych wyborach i kto je 
wygrał. 

Jestem bardzo zadowolona 
z wyniku wyborów. Mamy 
dobrego prezydenta, który wiele 
w tym mieście zrobił i robi. 
Wystarczy się rozejrzeć jak 
to miasto się zmienia na plus. 
Widzą to szczególnie ci, którzy 
pojawiają się tu od czasu do 
czasu, bo mieszkają gdzie indziej, 
a tu przyjeżdżają, żeby odwiedzić 
rodzinę.

Te wybory rozstrzygnęły się tak 
jak chciałam i wielu mieszkańców 
sobie tego życzyło. Mariusz 
Wołosz jest dobrym prezydentem 
i w tym mieście nie pojawił 
się na razie lepszy od niego 
kandydat. Być może gdyby taki 
był, to pewnie na niego bym 
zagłosowała.

Cieszę się, że wygrała Koalicja 
Obywatelska, a nie PiS. Wszystko 
tylko nie PiS. Jedynie frekwencja 
w naszym mieście była słaba, ale 
tego można się było spodziewać. 
Pogoda w niedzielę była piękna, 
wiele osób zamiast głosować 
wolało spędzić czas w ogródkach 
albo na grillowaniu. 

Alicja 

Morkis 

ze Śródmieścia

Patrycja
Barańska 

z Miechowic

Jolanta  
Sylwestrzak 

z Suchej Góry

Tomasz 
Ćwikła 

ze Śródmieścia

TEMAT TYGODNIA

omił      rywali już w I turze

bów sportowych. Specjalnych emocji jednak nie 
było. Wszyscy spokojnie rozmawiali o  tym, co 
po wyborach, korzystali z cateringu i cieszyli się 
bardzo ciepłą nocą. Spokojny, zapewne także 
zmęczony trudami kampanii wyborczej był 
również i sam prezydent-kandydat. Nie mogło 
być inaczej, skoro wszyscy powtarzali: - Będzie 
dobrze, zwyciężymy.  

 Koło północy przewaga Wołosza była już 
tak duża, że stało się jasne, iż nikt go nie dogo-
ni. Kiedy spisujący meldunki z komisji wybor-
czych Michał Bieda ogłosił dane, rozległy się 
brawa, ale nie można powiedzieć, by zapano-
wała jakaś specjalna euforia. Po godzinie pierw-
szej w  nocy wszyscy rozeszli się do domów. 
Prezydent elekt także.

KW PRAWO I SPRAWIEDLIWOŚĆ

11 040 głosów

26,23%

KKW TRZECIA DROGA 
PSL-PL2050 
SZYMONA HOŁOWNI

5 840 głosów

13,88%

KWW KONFEDERACJA 
I BEZPARTYJNI 
SAMORZĄDOWCY

2 240 głosów

5,32%

KWW ZJEDNOCZENI 
DLA BYTOMIA

2 210 głosów

5,25%

KKW LEWICA

2103 głosów

5%

KKW KOALICJA 
OBYWATELSKA

18 650 głosów

44,32%

WYNIKI WYBORÓW DO RADY MIEJSKIEJ W BYTOMIU 

W sztabie wyborczym Mariusza Wołosza zliczaniem głosów zajmował się jego zastępca Michał Bieda wspierany 
przez przewodniczącego Rady Miejskiej Michała Staniszewskiego. Humory mieli coraz lepsze wraz z napływającymi 

kolejnymi danymi 

Frekwencja w Bytomiu wyniosła 

39,11 proc. Oznacza to,  

że udział w wyborach wzięło  

42 819 osób 

 ze 109 496 uprawnionych 

 do głosowania.

Prezydent dziękuje

Wcześniej w  krótkim, bardzo osobistym prze-
mówieniu podziękował on najbliższym współ-
pracownikom, którzy przyczynili się do jego 
efektownego zwycięstwa i  pomagali podczas 
kampanii. Komplementował także swoich zastęp-
ców. Specjalne podziękowania przekazał żonie 
Marzenie oraz swoim dzieciom. Jak podkreślił, 
to właśnie oni byli najbardziej poszkodowani 
podczas kampanii, bo często musiał zajmować 
się sprawami wyborczymi. Ale z  drugiej stro-
ny zdaniem Wołosza to właśnie żona najsilniej 
wspiera go w trudnych  momentach, dodaje otu-
chy i pomaga.

Wracamy do normalności

Zdaniem Wołosza nowa kadencja będzie z pewno-
ścią inna od wcześniejszej. Zauważył też, że ponie-
waż obowiązujące prawo nie pozwala mu więcej 
kandydować, to musi się zająć wyborem następcy. 
A na koniec złapał się za ręce z Michałem Biedą 
i Adamem Frasem, by zapozować do wspólnego, 
pamiątkowego zdjęcia.

Korki szampanów nie wystrzeliły, nawet ich nie 
przygotowano. - Trzeba iść do domu, bo jutro czeka 
nas ciężka praca. Wybory się skończyły, wracamy do 
normalności -  komentowali uczestnicy wieczoru 
wyborczego. ■

eprasa.pl d11766bf38



6 www.zyciebytomskie.pl9 kwietnia 2024OPINIE

Chyba nikt nie jest zaskoczony wynikami 
wyborów samorządowych na odcinku 
bytomskim i radzionkowskim. Co miało 

się stać, to się stało. No, może poza wyrównaną 
walką o fotel burmistrza, ale o tym na końcu. 
Mariusz Wołosz zdobywając ponad 60 procent 
głosów nie pozostawił rywalom najmniejszych 
chociażby złudzeń. O drugiej turze od samego 
początku mogli jedynie pomarzyć, o pokonaniu 
go - jeśli realistycznie oceniali sytuację - pewnie 
nawet nie śnili. Niemal dokładnie potwierdziły 
się wyniki naszych prawyborów - Wołosz roz-
gromił resztę już w pierwszej turze.

To bez wątpienia nagroda od bytomian, cał-
kowicie zasłużona, za ostatnie pięć i pół roku 
rządzenia, a zwłaszcza za to, jak mocno zauwa-
żalnie na lepsze zmieniło się nasze miasto, choć 
trzeba przyznać, że Wołosz trafił na bardzo nie-
ciekawe czasy. To nagroda także za to, że Wołosz 
obalił mity, iż inni to mogą coś mieć, mogą iść 
do przodu, ale u nas się nie da. Bo mamy pecha 
do rządzących, bo Katowice i Gliwice zawsze 
nas wyprzedzą, bo Bytom ma fatalny wize-
runek w  mediach. Pokazał to już chociażby 
budując nowoczesne lodowisko, a potem tylko 
potwierdzał konsekwentnie modernizując mia-
sto. Bez wątpienia też Wołosz nieporównywalnie 
korzystniej prezentuje się na tle swych poprzed-

ników, którzy rozbudzali nadzieje, ale potem 
swymi działaniami lub raczej ich brakiem szyb-
ko je gasili. On ich nie zgasił.  

Teraz prezydent Bytomia jest w  sytuacji 
komfortowej: ma za sobą mieszkańców, niepo-
dzielnie panuje nad Radą Miejską i już nic nie 
musi, bo prawo nie pozwala mu kandydować 
ponownie. Ale za to bardzo dużo może. A z cie-
kawostek: interesujące, kogo namaści na swojego 
zastępcę, co bez wątpienia jest dla niego ważne, 
skoro wspomniał o tym już podczas wieczoru 
wyborczego. 

Owo „prawie” z tytułu rzecz jasna dotyczy 
Radzionkowa. Gabriel Tobor miał jak zwykle 
łatwo rozprawić się z rywalem, a tu się okazało, 
że do końca nie był pewien wygranej. W końcu 
zwyciężył minimalnie (to przyczynek do dysku-
sji pod hasłem: „Jeden głos w wyborach nie ma 
znaczenia”), ale wśród radnych większość stra-
cił. Będzie zatem ciekawie, a dla niego ostatnia 
kadencja może się okazać najtrudniejsza.

Czemu mający przecież kolosalne dokona-
nia dla Radzionkowa Tobor miał problemy? 
Przypuszczam, że poszło o coś w rodzaju znuże-
nia (rządzi przecież od 2006 roku). Albo o dziw-
ną chęć naciśnięcia schowanego pod szybką 
przycisku i sprawdzenia, co też się stanie. Nawet 
jeśli to bardzo ryzykowne.

Mamy za sobą kolejne wygrane ale 
w  gruncie rzeczy przegrane przez 
Prawo i  Sprawiedliwość wybory, 

bo w  końcu w  sejmikach wojewódzkich to 
ugrupowanie zebrało największą liczbę gło-
sów. Co z tego wynika? Politycznie niewiele 
bo jeśli zbierzemy procenty poparcia ugrupo-
wań Koalicji Obywatelskiej przekładające się 
na mandaty okaże się, że PiS nie będzie miał 
w większości sejmików większości.

Można się tą wygraną chwalić i  pod-
kreślać, że to kolejne wybory wygrane 
przez Prawo i  Sprawiedliwość. Zrobił to 
m.in. Michał Woś, były minister w rządzie 
Mateusza Morawieckiego. I setnie mnie roz-
bawił, bo przecież taka interpretacja wyników 
wyborów, mówiąc delikatnie, urąga inteligen-
cji wyborców.

Ja do polityków wszystkich ugrupowań 
politycznych miałbym jedną propozycję 
związaną z sejmikami - zamiast się chwalić 
że wygraliście (bo KO też chwali się wygraną 
w  tych wyborach) zróbcie coś żeby wybor-
cy mieli świadomość czym są sejmiki. Wielu 

z nich nie ma zielonego pojęcia czym się zaj-
mują, jakie są ich kompetencje, kto w nich 
zasiada i jaki mają realny wpływ na ich życie. 
Kandydaci do sejmików tak naprawdę poja-
wiają się w  świadomości Polaków w czasie 
kampanii wyborczych a w  trakcie kadencji 
w przestrzeni publicznej ich nie ma. Zapadają 
się pod ziemię.

Radnych Polacy znają, posłów i senatorów 
też. W przypadku tych pierwszych są w sta-
nie kontrolować ich działania w najprostszy 
sposób - widząc choćby jak znikają dziu-
ry w drodze w ich dzielnicy. Tych drugich - 
oglądając każdą stację telewizyjną. A radni 
sejmiku? Ich działania mogą sprawdzić tylko 
ci wytrwali i uparci, którzy naprawdę intere-
sują samorządem.

Czas to zmienić i powinni zająć się tym 
politycy mówiący tak wiele o  samorządach 
i ich roli w polskiej demokracji. Sami wybrani 
też mają tutaj pracę do wykonania, bo przecież 
właśnie od tego co zrobili powinien zależeć 
ich wybór na kolejną kadencję. A nie tylko od 
decyzji partii o ich miejscu na liście...

Być może niektórym z Państwa wyświe-
tliła się w  mediach w  ostatnim okre-
sie informacja o  uruchomieniu przez 

Wydawnictwo Lira projektu „Akademia 
Pisarzy”. Jest to unikatowy i, według mnie, inte-
resujący koncept, Akademia proponuje bowiem 
nie tylko warsztaty pisarskie, ale cały pakiet, 
w skład którego wchodzi także recenzja wydaw-
nicza oraz – co bardzo ważne i wyróżniające 
Akademię od innych tego typu przedsięwzięć - 
gwarancja przedstawienia powieści na kolegium 
wydawniczym. Zainteresować to może zwłasz-
cza tych, których dotychczasowe powieści prze-
padały bez wieści w bezdennych skrzynkach 
wydawnictw, a znam takich osób całkiem sporo. 
Sądzę, że ta oferta to ciekawa odpowiedź na ich 
bolączki.

A jakie to bolączki? Ano takie, że chociaż 
tekst wysłany został - wraz z pakietem wydaw-
niczym, czyli biogramem autora, streszczeniem 
tekstu i jego krótkim interesującym opisem (w 
razie czego będzie jak znalazł na okładkę) - do 
dwudziestu różnych wydawnictw, to od więk-
szości z nich nie otrzymało się nawet potwier-
dzenia odbioru. Że nie wiadomo, czy ktokolwiek 
powieść (albo chociaż jej opis) przeczytał, a jeśli 
tak, to dlaczego wydawnictwo nie chce jej wydać. 

Czy coś jest z tekstem nie tak i czy da się to 
poprawić? A może tekst jest ok, tylko moment 
niedobry na tego typu powieść, a może lepiej 
wrócić z nią za rok lub dwa? A może jednak nikt 
książki nie przeczytał? Wszak wydawcy często 
podkreślają, że na biurka redaktorów przyjmują-
cych trafiają miesięcznie setki propozycji. Setki! 
Nawet najbardziej skrupulatni redaktorzy nie są 
w stanie przejrzeć z uwagą i zainteresowaniem 
wszystkiego!

Sami Państwo widzicie, że oferta gwarancji 
przeczytania wysłanej powieści przez redaktora 
i napisania przez niego recenzji może być atrak-
cyjna.

Ja również mam w nowo powstałej Akademii 
swoje biureczko, będę prowadziła warsztaty 
pisarskie. Do wyboru są dwie wersje: pierwsza 
dla osób, które są na początku pracy nad tekstem 
i chcą się dowiedzieć, jak zorganizować proces 
pisarski, stworzyć interesującego bohatera lite-
rackiego czy skomponować fabułę, druga zaś 
dla tych, którzy docierają już do końca pierw-
szego zapisu powieści (nazwijmy to brudnopi-
sem) i chcą przejść do etapu autoredakcji, pracy 
z beta-czytelnikami (pierwsi czytelnicy) i przy-
gotowania tekstu do przedstawienia w wydaw-
nictwie. Startujemy w maju. 

W sobotę w katowickim Spodku legen-
darny śląski zespół hucznie obcho-
dził 45 lecie swojej działalno-

ści. Macieja Balcara zastąpił przy mikrofonie 
Sebastian Riedel i historia zatoczyła piękne 
koło. Szanownym jubilatom i Bastkowi – życzę 
przede wszystkim zdrowia i „tylko pięknych 
chwil” jakby to pewnie zaśpiewał Riedel senior. 

Mój pierwszy kontakt z Dżemem był bardzo 
dawno temu - przejeżdżałem z rodzicami przez 
Ustroń w 1993 roku podczas "Gaude Fest", 
gdzie bardzo zmęczony już Rysiek z kolegami 
zagrali fantastyczne show. Niestety nie doświad-
czyłem tego na żywo – znam tylko z YouTube, 
ale dobrze pamiętam setki fanów Dżemu oble-
gających wtedy Ustroń. 

Później 1997 rok – powrót z wakacji, wjeż-
dżaliśmy do kompletnie zalanych Chałupek od 
czeskiej strony i w radio usłyszałem "Whisky" 
po raz pierwszy. Duże wrażenie. Hymn o samot-
ności pośród powodzi tysiąclecia.

Rok później – pierwszy w życiu koncert na 
żywo - w Radlinie. Na ówczesnym szesnastolat-
ku zrobiło to kolosalne wrażenie.  Stworzyłem 
nieoficjalną stronę Dżemu, która cieszyła się 

sporym zainteresowaniem. Mogę się nawet 
pochwalić, że dzięki "Księdze gości" na tej stro-
nie pewien fan Dżemu znalazł tę właściwą fankę 
i dzisiaj są szczęśliwym małżeństwem. Napisali 
mi o tym później w mailu, co bardzo mnie ucie-
szyło i wzruszyło.

Koncerty, festiwale, stowarzyszenie "Skazani 
na bluesa", tak zaczęła się moja przygoda z dzia-
łalnością publiczną, to był świetny czas i dobra 
nauka. Dość szybko poznałem członków zespołu 
i Golę Riedel, żonę Ryśka, z którą miałem oka-
zję przeprowadzić wywiad - w Tychach, w poko-
ju męża, kompletnie niezmienionym od jego 
śmierci: z legendarnym kapeluszem, kowbojski-
mi butami i dziesiątkami płyt i kaset. Ogromne 
przeżycie dla fana.

A muzyka i teksty po latach bronią się 
same, nie ma chyba drugiego takiego zespołu 
w Polsce, który przeżył tyle zakrętów, bocz-
nych wiatrów, mającego jednocześnie tylu 
fanów w całym kraju i będącego tak długo 
pomijanym przez ogólnopolskie radiostacje 
i telewizje. Śląski blues nie miał łatwo, Śląsk 
nie miał łatwo. Ale przetrwał i dalej żyje. 
Oby jak najdłużej! 

Tomasz Nowak 

redaktor naczelny 

Marta Knopik 

pisarka, autorka inspirowanej Bytomiem  
serii powieści o Czarnym Mieście 

Maciej Kołodziejczyk 

dziennikarz 

Łukasz Kohut
poseł do Parlamentu Europejskiego, 
politolog, fotograf, Ślązak

Dokładnie tak to miało 
wyglądać. No prawie

Akademia Pisarzy

Wiedza tajemna,  
czyli kto wie  

czym zajmują się sejmiki

Stary, dobry Dżem
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Tomasz Nowak

T
aki wynik mocno zaskaku-
je, gdyż wydawało się, że 
rządzący Radzionkowem 
od 2006 roku Tobor pora-

dzi sobie w  wyborach samorządo-
wych równie łatwo, jak to się dzia-
ło w  poprzednich latach. Ale tym 
razem seryjnie dotąd przegrywająca 
i  nie potrafiąca znaleźć odpowied-
niego kandydata opozycja zawiesi-
ła poprzeczkę bardzo wysoko i była 
o krok od doprowadzenia do zmiany 
warty.

Radzionkowskie Towarzystwo 
Społeczno-Kulturalne połączyło siły 
z ugrupowaniem Nasz Radzionków, 
tworząc komitet wyborczy Wspólny 
Radzionków. Wystawił on Justynę 
Janiczek (pierwszą kobietę starającą 
się o fotel burmistrza), dotąd w mie-
ście szerzej nieznaną, ale mającą chęć 
powalczenia z  Toborem. Ta walka 
poszła jej bardzo dobrze, choć zwycię-
stwa ostatecznie nie dała.

Gabriel Tobor zwycięski, 
ale zmiana była blisko

Gabriel Tobor bez wątpienia ma stałe miejsce w historii Radzionkowa. Wybory na 
burmistrza wygrał po raz piąty z rzędu
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Zadbaj o Swoją kondycję i zdrowie. 
Szeroki wachlarz zajęć pod okiem instruktorów: 

Crossfit, endurance, functional fitness, kettlebells,  

joga, weightlifting, gimnastyka, zajęcia dla dzieci,  

row race, team wod

Klub czynny: 
Pon - Pt.: 6:00 - 22:00, Sob: 9:00 - 14:30 

Ndz.: 10:00 - 13:30

Adres klubu: 41-902 Bytom, ul. Składowa 2 
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RADZIONKÓW. ZALEDWIE 85 GŁOSÓW ZDECYDOWAŁO O TYM, ŻE DR 
GABRIEL TOBOR PONOWNIE ZOSTAŁ BURMISTRZEM MIASTA. TO BĘDZIE JEGO 
PIĄTA Z RZĘDU KADENCJA. TYM RAZEM MUSI SOBIE JEDNAK RADZIĆ BEZ 
WIĘKSZOŚCI W RADZIE MIASTA.

Radzionkowscy radni

Kto z Radzionkowa do Rady Powiatu?

Komitet Wyborczy Wyborców Wspólny Radzionków: Donata Riger, 
Anna Niedźwiecka, Karol Majewski, Ryszard Lis, Karol Pietryga, Bartosz 
Niewiadomski, Tomasz Mann, Piotr Flach, Magdalena Niejodek, Wojciech 
Tobor i Krystian Strzelczyk.
Komitet Wyborczy Wyborców Inicjatywa Mieszkańców Radzionkowa: 
Andrzej Hajda, Dariusz Ptak, Dawid Tomczyk i Weronika Sitarz.

Radzionkowianie oddzielnie wybierali swoich przedstawicieli do Rady 
Powiatu Tarnogórskiego. Mają w niej zagwarantowane trzy miejsca. 
Nieoficjalnie wiadomo, że zdobyli je Jarosław Wroński z Inicjatywy 
Obywatelskiej Powiatu Tarnogórskiego, Dariusz Szopa z Koalicji 
Obywatelskiej oraz Krzysztof Banek z Prawa i Sprawiedliwości. 

Wprawdzie pod zliczeniu głosów 
z  pierwszej spośród ośmiu komi-
sji wyborczych Janiczek nieznacz-
nie prowadziła z  Toborem, ale ten 

z  czasem ją dogonił i  przegonił. 
Ostatecznie uzyskał 3238 głosów, 
czyli 50,66 procent. Janiczek popar-
ło 3156 radzionkowian, a więc 49,34 
proc. Różnica niewielka, nerwowo 
było do samego końca.  

Piąte z  rzędu zwycięstwo to 
zapewne wielki sukces Tobora. 
Ma on jednak spory problem, bo 
po raz pierwszy przyjdzie mu rzą-
dzić nie mając większości w  pięt-
nastoosobowej Radzie Miasta. 
Kandydaci z popierającego go ugru-
powania Inicjatywa Mieszkańców 
Radzionkowa zdobyła tylko 4 man-
daty, a Wspólny Radzionków aż 11. 
Tobor będzie zatem zmuszony do 
ustępstw, na pewno też to opozycja 
będzie miała swojego przewodni-
czącego Rady. 

Komentując rezultat wyborczy 
nowy-stary burmistrz powiedział 
nam: - Cieszy mnie bardzo zwy-
cięstwo, choć nie było tak okazałe, 
jak wcześniej. Czemu tak się stało? 
Uważam, że tym razem zdecydo-
wały czynniki zewnętrze. Problemy 
z remontem dróg nie należących do  
miasta, problemy wynikłe z moder-
nizacji linii kolejowej biegnącej 
przez Radzionków, niezależna od 
nas decyzja o  likwidacji linii auto-
busowych: to wszystko odbiło się 
na mnie, choć nie mam z  tym nic 
wspólnego. Zwycięstwo sprawia, że 
będę mógł dokończyć rozpoczę-
te sprawy i zrobić jeszcze sporo dla 
miasta. A jeśli chodzi o brak więk-
szości w Radzie Miasta, to jest to 
pewien kłopot, z którym nie boryka-
łem się w poprzednich kadencjach, 
ale kiedyś ten pierwszy raz musiał 
się zdarzyć. Liczę na konstruktywną 
współpracę z opozycją, na jej współ-
działanie ze mną. Przecież wszyst-
kim nam zależy na dobru naszego 
Radzionkowa. ■
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Michał Staniszewski 37 lat, doktor 
inż. informatyk, przedsiębiorca, 
adiunkt na Politechnice Śląskiej. 
Przewodniczący Rady Miejskiej, szef 
bytomskiego PO.  Zdobył 1277 
głosów, to jego czwarta kadencja.

Beata Adamczyk­Nowak 49 lat, 
trenerka biznesu, konsultantka HR, 
psycholog, liderka Miechowickiej 
Grupy Biegowej. Debiutantka 
w Radzie, uzyskała 788 głosów. 

Michał Napierała 68 lat, mandat 
zdobył szósty raz z rzędu, otrzymał 
769 głosów. Trener tenisistów 
stołowych Petralany Polonii Bytom, 
organizator Półmaratonu 
Bytomskiego.

Piotr Bula 69 lat, rekordzista 
w Radzie, wszedł do niej po raz ósmy 
uzyskując 1154 głosy. Przez 
większość czasu radny SLD, ostatnio 
Stowarzyszenia Budujmy  Bytom. 
Emeryt górniczy kopalni Szombierki. 

Barbara Wadowska 52 lata, poparło 
ją 897 wyborców. Po raz drugi 
w Radzie Miejskiej, w ostatniej 
kadencji weszła w jej trakcie. 
Nauczycielka w szkole muzycznej.

Michał Bieda 39 lat, ukończył studia 
z administracji pozarządowej. Do Rady 
wszedł po raz szósty z rzędu (zdobył 
1413 głosów), od roku 2018 zastępca 
prezydenta Bytomia. Będzie nim 
nadal, jego mandat przejmie Krzysztof 
Niewiadomski.

Iwona Pakosz 47 lat, germanistka, 
tłumacz przysięgły. Mandat rajcy 
wywalczyła już po raz czwarty z kolei. 
Dostała 804 głosy.

Tymoteusz Jabłoński 28 lat, 
debiutant w bytomskiej Radzie 
Miejskiej, dostał 804 głosy. 
Zawodowy pilot, instruktor 
lotnictwa.

Magdalena Koloch 37 lat, mandat 
dało jej zdobycie 849 głosów. 
Debiutantka w Radzie Miejskiej. 
Aktywistka społeczna, związana 
z Lokalem w Bytomiu. Specjalistka 
w zakresie edukacji wczesnoszkolnej 
oraz oligofrenopedagogiki.

Mariusz Wołosz 47 lat, menedżer 
ochrony zdrowia, przez ostatnie pięć lat 
prezydent Bytomia, wcześniej 
wiceprezydent. Mandat radnego 
zdobył po raz siódmy, dostał 1519 
głosów. Wygrał wybory prezydenckie. 
Mandat po nim przejmie Izabela Kozak. 

Grzegorz Nowak 53 lata, 
ekonomista, dyrektor szpitala 
w Mysłowicach. Mandat radnego 
zdobył po raz trzeci, zdobywając 343 
głosy. Wiceprzewodniczący Rady 
Miejskiej. 

Joanna Stępień 57 lat, ekonomistka 
i menedżerka. Zdobyła 1850 głosów 
co jest zdecydowanie najlepszym 
wynikiem w tych wyborach. 
W Radzie Miejskiej po raz czwarty. 

Maciej Gajos 41 lat, rencista, do Rady 
wszedł po raz drugi. Poparło go 347 
osób.

Teresa Polak 54 lata, pielęgniarka 
oddziałowa w Szpitalu Miejskim nr 1, 
w Radzie zasiądzie po raz drugi, 
uzyskała 350 głosów.

Mariusz Janas 53 lata, w Radzie 
Miejskiej po raz czwarty, dwa razy 
był jej przewodniczącym, ale nigdy 
przez całą kadencję. Ekonomista, 
zdobył 1368 głosów.

Kamil Jaszczak 32 lata, zadebiutuje 
wśród radnych dzięki 377 głosom. 
W przeszłości asystent wojewody 
śląskiego. 

Maciej Bartków 51 lat, szef biura 
poselskiego Wojciecha Szaramy, 
autor książek historycznych. 
W Radzie Miejskiej zasiądzie po raz 
drugi, dostał 1480 głosów. 
Bezskutecznie ubiegał się o fotel 
prezydenta miasta.

Piotr Patoń 58 lat, pracownik kopalni 
Bobrek­Piekary. W Radzie Miejskiej 
już po raz szósty z rzędu. Dostał 
1009 głosów. Kandydowała też jego 
żona, ale przepadła.

Dominika Sobczak pracownik 
administracji samorządowej, 
zadebiutuje w gronie bytomskich 
rajców. 

Dawid Dąbrowski 35 lat, zdobył 785 
głosów w wyborach do Rady 
Miejskiej. Debiutant.

Alfred Pyrk 59 lat, działacz 
nauczycielskiej Solidarności. 
W Radzie Miejskiej po raz czwarty.

Waldemar Gawron 55 lat, były 
wiceprezydent Bytomia. Jako radny 
zadebiutuje.

Andrzej Wężyk 61 lat, zawodowo 
związany z górnictwem. W Radzie 
Miejskiej już po raz szósty. Był jej 
przewodniczącym.

Witold Krieser 41 lat, doktor 
inżynier, nauczyciel przedmiotów 
zawodowych w ZST, nauczyciel 
akademicki, przedsiębiorca. 
Debiutant w Radzie Miejskiej.

Kamil Probierz 30 lat, informatyk, 
kandydował już w przeszłości do 
Rady Miejskiej, ale się nie dostał. 
Debiutant.       
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P
rzez lata w  tym miej-
s c u  f u n k c j o n o w a ł a 
Placówka Opiekuńczo-
Wychowawcza „Szansa 
dla Dziecka”. Trzy lata 

temu w ramach reorganizacji insty-
tucjonalnej pieczy zastępczej mia-
sto przekazało podległy mu obiekt 
władzom wojewódzkim. Działający 
w ich imieniu Regionalny Ośrodek 
Pomocy Społecznej powołał do życia 
wspomnianą Regionalną Placówkę 
Opiekuńczo-Terapeutyczną.

Szukają rodzin 
adopcyjnych

Schronienie, opiekę i miłość opie-
kunów znajduje w  nim  26 dzieci 
w wieku od 2 do 18 lat. Wiele z nich 
to dzieci o specjalnych potrzebach, 
wszystkie trafiły do instytucjonal-
nej pieczy zastępczej ze względu na 
niewydolność opiekuńczo-wycho-
wawczą ich biologicznych rodzin. 
Stolarzowicki ośrodek daje im 

namiastkę domu, ale jak podkreśla-
ją jego pracownicy cały czas trwają 
poszukiwania rodzin adopcyjnych, 
które zajmą się jego podopiecznymi. 
Często się tu udaje, dzieci znajdują 
nowych opiekunów.

 Budynki przy pl. Jana przeszły 
w  ostatnich miesiącach gruntow-
ną modernizację. W  odnowionych 

skrzydłach urządzono pomieszcze-
nia służące do mieszkania i zabawy, 
jest też jadalnia. Z kolei w central-
nej jego części zorganizowano biura, 
zaplecze gospodarcze oraz sale tera-
peutyczne. Poza tym zamontowano 
windę. Wiele zmieniło się też wokół 
ośrodka: powstały nowy plac zabaw 
i siłownia, zakupiono sprzęt sporto-

wy i wyposażenie części mieszkal-
nych oraz terapeutycznych.

Komfortowe warunki

 W wyremontowanym gmachu swą 
siedzibę ma też Regionalne Centrum 
Wsparcia Pieczy Zastępczej dla 
rodzin zastępczych i  pracowników 
systemy rodzinnej pieczy zastęp-
czej. – To miejsce zawsze kojarzone 
było z niesieniem pomocy dzieciom. 
Wyremontowany budynek pozwo-
li na realizację wsparcia w bardziej 
komfortowych warunkach, w przy-
jaznych przestrzeniach, gdzie dzie-
ci zostaną otoczone profesjonalną 
opieką terapeutów, psychologów, 
psychiatrów, a  także znajdą bez-
pieczne miejsce do rozwoju, nauki 
i zabawy – mówił podczas ceremonii 
prezydent Mariusz Wołosz.

 Z kolei kierująca placówką dr 
Anna Zasada-Chorab w jej trakcie 
podkreślała, jak dzięki zaangażowa-
niu wielu osób i wsparcia ze strony 
władz Bytomia szybko i  sprawnie 
przeprowadzono skomplikowany 

Ośrodek po remoncie, czyli niemożliwe stało się możliwe

Wstęga przecięta, ośrodek otwarty
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Miejski Ośrodek Pomocy Rodzinie w Bytomiu informuje, że 
osoby niepełnosprawne mogą ubiegać się o dofinansowanie 
ze środków PFRON w ramach programu „Aktywny 
samorząd”. Program podzielony jest na dwa moduły. 
Pierwszy dotyczy likwidacji barier utrudniających 
aktywizację społeczną i zawodową, a drugi pomocy 
w uzyskaniu wykształcenia na poziomie wyższym.  
 
Dokumenty programowe są dostępne na stronie 
internetowej PFRON – www.pfron.org.pl. 
 
Wnioski można pobrać i złożyć poprzez system SOW  
(tj. System Obsługi Wsparcia finansowanego ze środków 
PFRON) oraz w Miejskim Ośrodku Pomocy Rodzinie przy  
ul. Strzelców Bytomskich 16 (na parterze w pokoju nr 3) 
w godzinach przyjmowania stron,  
tj. poniedziałek 14:00 – 16:30 oraz wtorek – piątek 8:00 
– 12:00. Ponadto wnioski można pobrać ze strony 
internetowej MOPR – www.mopr.bytom.pl. 
Program realizowany jest następujących obszarach: 
 
MODUŁ I – WNIOSKI PRZYJMOWANE SĄ DO 31 
SIERPNIA 2024 R. 
Obszar A – likwidacja bariery transportowej: 
• Zadanie 1 – pomoc w zakupie i montażu oprzyrządowania 

samochodu, adresowana do osób z orzeczeniem 
o niepełnosprawności (do 16 roku życia) lub osób ze 
znacznym albo umiarkowanym stopniem 
niepełnosprawności, z dysfunkcją narządu ruchu, 

• Zadanie 2 – pomoc w uzyskaniu prawa jazdy, adresowana 
do osób ze znacznym albo umiarkowanym stopniem 
niepełnosprawności, z dysfunkcją narządu ruchu, 

• Zadanie 3 – pomoc w uzyskaniu prawa jazdy, adresowana 
do osób ze znacznym albo umiarkowanym stopniem 
niepełnosprawności, z dysfunkcją narządu słuchu, w stopniu 
wymagającym korzystania z usług tłumacza języka migowego, 

• Zadanie 4 – pomoc w zakupie i montażu oprzyrządowania 
samochodu, adresowana do osób ze znacznym albo 
umiarkowanym stopniem niepełnosprawności, 
z dysfunkcją narządu słuchu; 

 
Obszar B – likwidacja barier w dostępie 
do uczestniczenia w społeczeństwie informacyjnym: 
• Zadanie 1 – pomoc w zakupie sprzętu elektronicznego lub 

jego elementów oraz oprogramowania, adresowana 
do osób z orzeczeniem o niepełnosprawności (do 16 roku 
życia) lub do osób ze znacznym stopniem 
niepełnosprawności, z dysfunkcją narządu wzroku lub obu 
kończyn górnych, 

• Zadanie 2 – dofinansowanie szkoleń w zakresie obsługi 
nabytego w ramach programu sprzętu elektronicznego 
i oprogramowania, 

• Zadanie 3 – pomoc w zakupie sprzętu elektronicznego lub 
jego elementów oraz oprogramowania, adresowana 
do osób z umiarkowanym stopniem niepełnosprawności, 
z dysfunkcją narządu wzroku, 

• Zadanie 4 – pomoc w zakupie sprzętu elektronicznego lub 
jego elementów oraz oprogramowania, adresowana 
do osób z orzeczeniem o niepełnosprawności (do 16 roku 
życia) lub osób ze znacznym albo umiarkowanym 
stopniem niepełnosprawności, z dysfunkcją narządu 
słuchu i trudnościami w komunikowaniu się za pomocą 
mowy, 

• Zadanie 5 – pomoc w utrzymaniu sprawności technicznej 
posiadanego sprzętu elektronicznego, adresowana 
do osób z orzeczeniem o niepełnosprawności (do 16 roku 
życia) lub osób ze znacznym lub umiarkowanym stopniem 
niepełnosprawności; 

 
Obszar C – likwidacja barier w poruszaniu się: 
• Zadanie 1 – pomoc w zakupie wózka inwalidzkiego 

o napędzie elektrycznym adresowana do osób 
z orzeczeniem o niepełnosprawności (do 16 roku życia) 
lub osób ze znacznym stopniem niepełnosprawności 
i dysfunkcją uniemożliwiającą samodzielne poruszanie 
się za pomocą wózka inwalidzkiego o napędzie 
ręcznym, 

• Zadanie 2 – pomoc w utrzymaniu sprawności technicznej 
posiadanego skutera lub wózka inwalidzkiego o napędzie 
elektrycznym, adresowana do osób z orzeczeniem 

o niepełnosprawności (do 16 roku życia) lub osób ze 
znacznym stopniem niepełnosprawności, 

• Zadanie 3 – pomoc w zakupie protezy kończyny, w której 
zastosowano nowoczesne rozwiązania techniczne, tj. 
protezy co najmniej na III poziomie jakości, adresowana 
do osób ze stopniem niepełnosprawności, 

• Zadanie 4 – pomoc w utrzymaniu sprawności technicznej 
posiadanej protezy kończyny,  w której zastosowano 
nowoczesne rozwiązania techniczne, (co najmniej 
na III poziomie jakości), adresowana do osób ze stopniem 
niepełnosprawności, 

• Zadanie 5 – pomoc w zakupie skutera inwalidzkiego 
o napędzie elektrycznym lub oprzyrządowania elektrycznego 
do wózka ręcznego, adresowana do osób z orzeczeniem  
o niepełnosprawności (do 16 roku życia) lub osób ze 
znacznym stopniem niepełnosprawności, z dysfunkcją 
narządu ruchu powodującą problemy w samodzielnym 
przemieszczaniu się i posiadających zgodę lekarza specjalisty 
na użytkowanie przedmiotu dofinansowania; 

 
Obszar D – pomoc w utrzymaniu aktywności zawodowej 
poprzez zapewnienie opieki  dla osoby zależnej (dziecka 
przebywającego w żłobku lub przedszkolu albo pod inną 
tego typu opieką), adresowana do osób ze znacznym lub 

umiarkowanym stopniem niepełnosprawności, którzy są 

przedstawicielem ustawowym lub opiekunem prawnym 

dziecka; 

 

MODUŁ II – POMOC W UZYSKANIU WYKSZTAŁCENIA 
NA POZIOMIE WYŻSZYM adresowana do osób 
ze znacznym, umiarkowanym lub lekkim stopniem 
niepełnosprawności, pobierających naukę w szkole wyższej 
lub szkole policealnej lub kolegium, a także do osób 
mających przewód doktorski otwarty poza studiami 
doktoranckimi.  
Wnioski w ramach Modułu II przyjmowane są do 31 
marca 2024 r. (dla wniosków dot. roku 
szkolnego/akademickiego 2023/2024) oraz do 10 
października 2024 r.  
(dla wniosków dot. roku szkolnego/akademickiego 2024/2025). 
 
Osoby zainteresowane mogą uzyskać informacje w Zespole 
ds. Rehabilitacji Społecznej Osób Niepełnosprawnych, 
pod numerem telefonu: (32) 388-67-03.  
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STOLARZOWICE. IMPONUJĄCO PREZENTUJE SIĘ KOMPLEKS BUDYNKÓW PRZY PLACU JANA 13 WRAZ ZE SWOIM OTOCZENIEM. DZIAŁA TAM 
REGIONALNA PLACÓWKA OPIEKUŃCZO-TERAPEUTYCZNA. 2 KWIETNIA JEJ NOWE POMIESZCZENIA UROCZYŚCIE ODDANO DO UŻYTKU. 

MIASTO

Zawarte w tej kwocie 15,8 mln to 
dofinansowanie z Unii Europejskiej, 
a z budżetu województwa dołożono 

ponad 2,7 mln zł.

18,6 mln zł
tyle kosztowało 

stworzenie 
stolarzowickiego 

Ośrodka. 

remont. -Ta inwestycja to przykład 
jak niemożliwe staje się możliwe. 
A wszystko dzięki dobrej współpra-
cy i przychylności Bytomia i wielu 
instytucji. Nasz projekt to nie tylko 
działania inwestycyjne, ale też pro-
jekty miękkie skoncentrowane na 
skutecznej pracy Śląskiego Ośrodka 
Adopcyjnego. ■

eprasa.pl d11766bf38
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M
ający 89 lat, charak-
terystyczny i  urze-
kający oryginal-
ną budową obiekt 
przez długie lata 

mieścił centrum sterowania ruchem 
pociągów wjeżdżających na bytomski 
dworzec i go opuszczających. Był jego 
sercem i mózgiem zarazem. Z czasem 
jednak przestał pełnić tę odpowie-
dzialną funkcję.

We wrześniu roku 2022 zadanie 
sterowania ruchem przejęła nastaw-
nia „Bt4”. Natomiast po zakończe-
niu trwających właśnie prac przy 

modernizacji linii kolejowej nr 131 
ruch pociągów będzie kierowa-
ny z  nowo powstałego Lokalnego 
Centrum Sterowania „Bytom”. 
Zostało ono ulokowane w  rejonie 
ul. Składowej.

Odnowa zamiast burzenia

Kiedy parę lat temu PKP PLK zabrały 
się za remont wspomnianej, biegnącej 
przez Bytom i Radzionków linii, jej 
szefostwo zdecydowało o zburzeniu 
nastawni bramowej. Zdecydowanie 
sprzeciwili się temu wsparci przez 
władze naszego miasta społecznicy, 
którzy opowiedzieli się za ocaleniem 

budowli, podkreślając przy tym jej 
walory architektoniczne i znaczenie 
historyczne.

Ostatecznie inwestor uznał, że 
obiekt nie tylko przetrwa, a  nawet 
zostanie odnowiony. Co więcej przed 
likwidacją nastawnię wpisano do 
rejestru zabytków. To zaś zapewnia 
jej całkowitą, prawnie gwarantowaną 
ochronę.

Widoczna z daleka

Koszt prac remontowych sięgnie 1,4 
mln. Ostatnio spółka PKP PLK pod-
pisała umowę z firmą PORR, która 
będzie odpowiedzialna za wykonanie 
tego zadania. Przypomnijmy, że ona 
też modernizuje całą trasę i nasz dwo-
rzec. Roboty jest sporo. Trzeba oczy-
ścić konstrukcję nastawni z rdzy i na 
nowo ją pomalować. Z kolei sypiąca 
się elewacja i zniszczony dach obiek-
tu będą poddane renowacji, a okna 
i drzwi doczekają się wymiany.

To nie wszystko, bo wnętrze 
obiektu również przejdzie moder-
nizację. Dodatkowo na budynku 
nastawni pojawi się nowe oświetle-
nie, dzięki czemu nocą obiekt będzie 
podświetlony i  widoczny z  dale-
ka. Wszystkie prace mają być reali-
zowane w  ścisłym porozumieniu 
z  Wojewódzkim Konserwatorem 
Zabytków w Katowicach. Nastawnia 
w nowej szacie będzie gotowa jesz-
cze w tym roku. Bez wątpienia sta-
nie się jedną z wielu atrakcji naszego 
nowe dworca. Nareszcie będziemy 
zatem mieli taki, z którego można 
być dumnym. ■

Miała być zburzona, 
a zostanie odnowiona

Tak będzie prezentowała się nastawnia po modernizacji
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To już kolejna umowa na 
dotację podpisana przez 
Klub Sportowy Skarpa 
Bytom. Tym razem  
w grę wchodzi  
18 mln zł dofinansowania 
z Funduszy Europejskich. 
Taki zastrzyk finansowy 
umożliwi rozpoczęcie 
kolejnego etapu 
rewitalizacji terenów, na 
których znajdowała się 
KWK Rozbark.

 
Dzięki pieniądzom pozyskanym 
z Funduszu na Rzecz Sprawiedliwej 
Transformacji  obok Centrum 

Sportów Wspinaczkowych i Siłowych 
Skarpa Bytom powstaje już nowo-
czesne i  samowystarczalne centrum 

transformacji energetycznej. – Dzięki 
kolejnej dotacji możliwa będzie reali-
zacja etapu dotyczącego przebudo-

wy i rozbudowy budynku szkolenio-
wo-noclegowego – mówi Dobromir 
Bujak, prezes Klubu Sportowego 
Skarpa Bytom.

Całkowity koszt inwestycji, na 
którą pozyskano 18 mln zł dotacji 
z Funduszy Europejskich to 28 mln 
zł. Oprócz przebudowy i  rozbudo-
wy budynku, gdzie powstanie nowo-
czesne zaplecze noclegowe, gastro-
nomiczne i szkoleniowe, ma również 
zostać zagospodarowany przyległy 
teren, gdzie powstanie wodny plac 
zabaw dla dzieci. Planowane jest też 
rozwinięcie infrastruktury dedykowa-
nej placówce wsparcia dziennego dla 
dzieci i młodzieży, która działa tere-
nie ośrodka sportowego od momentu 
otwarcia obiektu.

Pierwsze prace w Skarpie Bytom 
mają ruszyć już niebawem, a  ich 
zakończenie zaplanowane jest pod 
koniec 2025 roku. MP

ROZBARK

Ogromne dofinansowanie dla Skarpy
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Nieznany i tajemniczy kandydat 
Artur Kamiński uzyskał niespeł-
na sześcioprocentowe poparcie 
w wyborach prezydenckich. 
Do tak słabego wyniku mogły 
się przyczynić nie tylko dwie 
zakończone w zeszłym roku 
akcje zbierania podpisów pod 
referendum za odwołaniem 
prezydenta Bytomia i radnych, 
ale też brak podstawowych 
informacji na temat Kamińskiego, 
takich jak m.in. wykształcenie 
czy działalność społeczna. Panie 
Arturze na naszych łamach często 
znajdujemy dla Pana miejsce, 
ale Pan jakiś taki jest niechętny 
jest do współpracy. W wyborczą 
niedzielę nasz dziennikarz kontak-
tował się z Panem smsowo, żeby 
wysłał Pan swoje zdjęcie z mo-
mentu głosowania. Taką szansę 
dawaliśmy każdemu z kandydatów 
w wyścigu o fotel prezydenta 
Bytomia. Pan jednak z niej nie 
skorzystał. Szkoda! A może zys-
kałby Pan dzięki opublikowanemu 
zdjęciu w portalu naszego 
tygodnika chociażby pół punktu 
procentowego poparcia ekstra. 
Oczywiście pamiętamy o Panu 
i polecamy się na przyszłość.

Rozumiemy, że w sztabie Mari-
usza Wołosza spodziewano się 
zdecydowanego zwycięstwa 
i to już w I turze, ale żeby tak 
spokojnie, bez emocji przy-

jmować wygraną, to już kom-

pletna przesada. Żeby ani jeden 
korek od szampana nie wystrzelił? 
Ani jeden okrzyk radości się nie 
rozległ? Żadnego wybuchającego 
confetÝ, żadnych łez wzruszenia? 
Puszczenie i to jednokrotne "We 
are the champions", to naprawdę 
za mało.

W sztabach rywali Wołosza 
też nic nie wybuchało, nic nie 
strzelało i nawet nic nie grało. 
Chociaż jakieś dwa torty na 
zdjęciach widzieliśmy. Były to 
torty mocno nadziewane goryczą 
i o smaku klęski.

Burmistrz Radzionkowa Ga-

briel Tobor nie ma zbyt bujnej 
fryzury i z racji życiowego 
doświadczenia jego włosy są 
już siwe, ale jak twierdzą nao- 

czni świadkowie w nocy z 7 na 
8 kwietnia posiwiały jeszcze 
bardziej. Wszystko za sprawą 
Justyny Janiczek, która omal nie 
pozbawiła Tobora stanowiska. 
Swoją droga kobieta, to ma jed-
nak moc. Przed nią tylu facetów 
rzucało wyzwanie Toborowi, 
a po wyborach musieli podkulać 
ogony. A pani Justyna prawie 
wstrząsnęła Radzionkowem. MP

A teraz coś 
z zupełnie  
innej 
beczki

W stylu streamline,
czyli okrętowym

Nastawnia bramowa „Bt” została 
zaprojektowana i wzniesiona 
w 1935 roku, kiedy Bytom 
należał do III Rzeszy. Budynkowi 
nadano charakterystyczny, 
modernistyczny kształt w stylu 
streamline (nazywanym także 
stylem okrętowym), który 
popularny był w latach 30. XX 
wieku.To odmiana modernizmu, 
projektujący w tym stylu tworzyli 
przedmioty o gładkich sylwetkach, 
pozbawione widocznych granic 
między ich częściami. Obiekt 
ma formę dwubryłową – niższa, 
jednokondygnacyjna część 
mieści dziś pomieszczenia 
warsztatowo-techniczne, zaś 
wyższa, nadwieszona nad torami 
kolejowymi i wsparta na stalowym 
filarze, przeznaczona jest na 
pomieszczenie tzw nastawnicowni, 
w której znajdują się pulpity 
nastawcze do sterowania ruchem 
kolejowym.
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UCZNIOWIE 
BYTOMSKIEJ SZKOŁY 
BALETOWEJ JAK SIĘ PO 
RAZ KOLEJNY OKAZAŁO 
UTALENTOWANI SĄ 
WSZECHSTRONNIE. 
PRZEKONUJE O TYM 
INTERESUJĄCA 
WYSTAWA, KTÓRĄ 
OGLĄDAĆ MOŻNA 
W MIEJSKIEJ 
BIBLIOTECE PUBLICZNEJ 
PRZY PL. SOBIESKIEGO.

 
Ekspozycja nosi tytuł „Pasjonujący 
świat baletu. Taniec i  inne nasze 
pasje”. Pokazano na niej wszyst-
ko, co stanowi o charakterze szkoły 
baletowej. Są więc... paczki i pointy. 
Niezorientowanym dopowiedzmy, 
że paczka to charakterystyczna krót-
ka spódniczka tancerki w balecie kla-
sycznym, a pointy to obuwie taneczne 

z usztywnieniem, pozwalającym tań-
czyć na czubkach palców.

Zaprezentowano również fotogra-
fie tańczących uczniów i uczennic oraz 
zdjęcia uczennic ucharakteryzowanych 
do występów na scenie.

O tym, że uczniowie Baletówki 
są utalentowani także plastycznie 
przekonują ich prace wykonane w 
w świetlicy szkolnej oraz w inter-
nacie podczas zajęć popołudnio-
wych. Zgromadzono ich tutaj nie-
małą, uroczą i ciekawą kolekcję. 
Współorganizatorami wystawy są 
Miejska Biblioteka Publiczna oraz 
Państwowa Ogólnokształcąca Szkoła 
Baletowa im. Ludomira Różyckiego 
w Bytomiu. Inicjatorkami ekspozycji 
były: kierownik Internatu Agnieszka 
Kluz-Bednarska oraz wychowawca 
internatu Natalia Morge.

Taka prezentacja tej placówki ma 
na celu również zainteresowanie nią 
kandydatów na uczniów. Bliżej szko-
le można przyjrzeć się także w czasie 
dni otwartych. Takie odbyły się już 
w lutym i marcu, a kolejny zaplanowa-
no na środę 17 kwietnia. MH

Uczniowie i ich pasje.  
Nie tylko baletowe

Tomasz Nowak

E
fekty pierwszego etapu 
modernizacji  usytuowane-
go w bloku nr III Oddziału, 
na którym leczeni są naj-
młodsi pacjenci pokazano 

w minioną środę. Zmieniło się napraw-
dę wiele, a czas ku temu był najwyż-
szy. Wie o tym każdy rodzic, którego 
dziecko trafiło na Oddział. Lekarze 
pracują tam świetni, ale warunki poby-
towe pozostawiały wiele do życzenia 
i jest to ocena bardzo delikatna.

Miło i kolorowo

Teraz jest   zupełnie inaczej. 
Gruntownie odnowione sale dla 
małych pacjentów pomalowano 
w  stonowane, miłe dla oka kolo-
ry, położono też nowe, estetyczne 

posadzki. Zamontowano poza tym 
nowoczesny system przywoławczy, 
służący do komunikowania się z per-
sonelem. Co niezwykle ważne - obok 
sal dla chorych nareszcie urządzono 
toalety z  prawdziwego zdarzenia. 
Dodatkowo podczas remontu wymie-
niono stare instalacje elektryczne, 
wodno-kanalizacyjne, przeciwpoża-
rowe oraz tlenowe.

 Koszt tych wszystkich prac, dzięki 
którym zrobiło się miło i komfortowo 
sięgnął 2,9 mln zł. Środki te nasz szpi-
tal dostał z Urzędu Marszałkowskiego 
Województwa Śląskiego w  ramach 
dotacji.

Komfortowe warunki

Ceremonia otwarcia Oddziału przy-
ciągnęła wielu gości. Wśród nich był 
między innymi prezydent naszego 

miasta, Mariusz Wołosz. Przekazał 
on kierownictwu lecznicy podaro-
wany przez gminę symboliczny czek 
opiewający na 200 tys. Za te pienią-
dze szpital zakupi nowe wyposażenie, 
a więc 20 nowych łóżek z materacami, 
a także pięć łóżeczek dla mniejszych 
dzieci. Poza tym pojawią się nowe 
szafki przyłóżkowe, szafy na ubrania, 
wózki anestezjologiczne oraz szafy na 
leki i wózki opatrunkowe.

 – To pierwszy tak duży remont na 
tym oddziale od wielu lat. Każde dzia-
łanie zmierzające do poprawy funkcjo-
nowania placówki jest ważne dla mia-
sta. Dotacja, którą szpital przeznaczy 
na zakup wyposażenia pozwoli stwo-
rzyć miejsce, w którym mali pacjen-
ci i czuwający przy nich rodzice będą 
mogli dochodzić do zdrowia w kom-
fortowych warunkach – mówi prezy-
dent  Mariusz Wołosz. ■

Miasto wyposaży 
odnowioną pediatrię

Symboliczny czek przekazany, teraz czas na zakupy
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55,3 mln zł dofinansowania 
na montaż instalacji 
fotowoltaicznych, pomp 
ciepła, magazynów energii 
oraz systemów zarządzania 
energią przyznał Bytomiowi 
i Radzionkowowi samorząd 
województwa śląskiego.

 
Czeki wręczono w  minioną środę, 
podczas konferencji zorganizowa-
nej w  Sali Kolumnowej Urzędu 
Marszałkowskiego Województwa 
Śląskiego. Bytom jest jednym z sze-
ściu beneficjentów w  woj. śląskim, 
któremu udało się pozyskać tak 

ogromną dotację na odnawialne źró-
dła energii.

- Te pieniądze trafią bezpośrednio 
do mieszkańców i  pozwolą na sku-
teczną walkę ze smogiem – szczegól-
nie w tych dzielnicach Bytomia, gdzie 
mamy zabudowę jednorodzinną – 
napisał na oficjalnym profilu facebo-
okowym Mariusz Wołosz, prezydent 
Bytomia. Na tym jednak nie koniec. 
Nasze miasto otrzymało również 249 
tys. zł na zakup mobilnego laborato-
rium z analizatorami zanieczyszczeń.

 Łączna pula dofinansowań dla sześciu 
miast z naszego regionu, w których oprócz 
Bytomia znalazły się m.in.: Rybnik, 
Tarnowskie Góry, Tychy czy Bielsko-
Biała wyniosła 470 mln zł. Dotyacja dla 
Radzionkowa przekracza 16 mln.

- Środków na tak ważnego kali-
bru zadania nigdy dosyć. W tym celu 
można także spożytkować środki 
z KPO, co dla regionów, w tym rów-
nież dla Województwa Śląskiego, 
może być ogromną szansą – skwitował 
podczas wręczania czeków z dotacjami 
na projekty OZE Jakub Chełstowski, 
marszałek województwa śląskiego.

W konferencji, na której wręczo-
no czeki z dotacjami brali udział pre-
zydent Bytomia Mariusz Wołosz 
i jego zastępca Michał Bieda, jak rów-
nież licznego grono samorządowców 
z innych miast oraz marszałek Jakub 
Chełstowski, wicemarszałek Łukasz 
Czopik, przewodniczący Sejmiku 
województwa Mirosław Mazur oraz 
radny Sejmiku Grzegorz Wolnik. MP

BYTOM, RADZIONKÓW

Dostaliśmy kilkadziesiąt milionów złotych na OZE

Cała dotacja, którą otrzymały Bytom i Radzionków ma zostać przeznaczona na 
instalacje fotowoltaiczne, pompy ciepła, a nawet magazyny energii
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ŚRÓDMIEŚCIE. ODDZIAŁ KLINICZNY PEDIATRII SZPITALA SPECJALISTYCZNEGO 
NR 2 PRZY ULICY BATOREGO PRZESZEDŁ METAMORFOZĘ. WYREMONTOWANO 
GO I UNOWOCZEŚNIONO. WKRÓTCE TRAFI TAM NOWE WYPOSAŻENIE 
UFUNDOWANE PRZEZ MIASTO.

MIASTO

Na pacjentów w wieku od pierwszego 
miesiąca życia do ukończenia 17 lat 

czeka 50 łóżek, zapewnioną oni mają 
całodobową opiekę medyczną. Zakres 
świadczonych usług obejmuje cztery 
odcinki: niemowlęcy, biegunkowy, 

dzieci młodszych oraz dzieci starszych. 

2500
niemal tyle dzieci leczonych 

jest rocznie w bytomskiej 
klinice pediatrycznej. 
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Co? Gdzie? Kiedy?

ŻYCIE MIASTA

Marcin Hałaś

R
ok 2023 obchodziliśmy w  Polsce jako 
Rok Wisławy Szymborskiej - w stule-
cie urodzin laureatki Nagrody Nobla. 
Ale kto zabroni rozciągnąć to świętowa-
nie jeszcze na rok 2024? W Bytomskim 

Centrum Kultury można zobaczyć wystawę zdjęć 
portretowych - oficjalnych i  mniej oficjalnych - 
Wisławy Szymborskiej. Można zobaczyć - to naj-
lepsze określenie, bo na wystawę nie trzeba spe-
cjalnie przychodzić. Wielkoformatowe czarno-bia-
łe fotografie wiszą na wszystkich kondygnacjach 
Bytomskiego Centrum Kultury. Można więc przyjść 
po prostu do Becekina, a na „Wisi” oko i tak zawiśnie.

Ręce we krwi?

Na zdjęciach widzimy starszą panią - ciepło uśmiech-
niętą, delikatną. Przypominają się jej wiersze, które 
wielu z nas doskonale zna. Na czele ze sztandarowym 
„Nic dwa razy się nie zdarza / I nie zdarzy, z tej przy-
czyny / Zrodziliśmy się bez wprawy / I pomrzemy 
bez rutyny”. Słowem dobra poeta. Dobra i literacko, 
i  jako człowiek. Na dodatek taka ludzka, przecież 
pisała śmieszne limeryki, paliła papierosy... W lukro-
wanych obrazach nie zawsze tkwi jednak cała prawda. 
Bo jakoś wyparto z pamięci fakt, że Szymborska miała 
również swoją ciemną, a raczej czerwoną stronę.

Przyszła noblistka debiutowała w 1952 rokiem zbio-
rem wierszy „Dlatego żyjemy”. Ta książka już po dwóch 
latach doczekała się drugiego wydania - to ewenement, 

jeśli chodzi o tomy poezji. Czy była taka dobra? Nie, 
była socrealistyczna. A raczej serwilistyczna, służalcza 
wobec komunizmu. W apogeum stalinowskiego ter-
roru Szymborska pisała o Leninie: „Nowego człowie-
czeństwa Adam”. Bohdan Urbankowski, poeta i eseista, 
który dzieciństwo i młodość spędził w Bytomiu, jest 
autorem monografii „Czerwona msza”. Ta monogra-
fia stalinizmu w kulturze polskiej miała trzy wydania. 
Urbankowski pisał w swojej książce: „Dłonie polskich 
poetów były czerwone od krwi. Nie od zbrodni, od gor-
liwego ściskania rąk zbrodniarzy.”

   Zatem ręce Szymborskiej również były czerwo-
ne od krwi. Ale spokojne, na czarno-białych foto-
grafiach tego nie widać. Wówczas w  komunizm 
„umoczeni” byli niemal wszyscy poeci: Woroszylski, 
Wirpsza, Mandalian, nawet wielki Władysław 
Broniewski. Wielu z nich przeżyło potem metano-
ję, w ich życiu dokonał się zwrot, zaangażowali się 
w działalność opozycji. Szymborska ze swoją stali-
nowską młodością nigdy się ne rozliczyła. Nie powie-
działa: żałuję, popełniłam błąd, dałam się uwieść.

Wielka poetka?

Była autorką zgrabnych wierszy. Ale czy była poet-
ką wybitną? Większą od Różewicza i Herberta? Nie 
ulega wątpliwości, że grała, a raczej pisała w pierwszej 
lidze polskiej poezji. Ale w tej pierwszej lidze było z 20 
autorów. Ekstraklasowego, światowego poetę mielimy 
jednego - Zbigniewa Herberta. Tyle, że Herbert był 
bezkompromisowym antykomunistą. O  redaktorze 
naczelnym „Gazety Wyborczej” mówił już w latach 
90. XX wieku: „Michnik jest manipulatorem. To jest 
człowiek złej woli, kłamca, oszust intelektualny.” Zatem 
należało Herberta ukarać, upokorzyć. Są krytycy lite-
raccy, którzy uważają, że Nobel był nie tyle nagrodą dla 
Szymborskiej, co nagrodą przeciw Herbertowi.

Ale to tylko przypisy na marginesie tej wysta-
wy. Autorką zdjęć jest Joanna Helander - urodzona 
w Rudzie Śląskiej, mieszkająca w Szwecji - fotograf 
i reżyser filmowy. Oglądajmy zdjęcia. Choć są czar-
no-białe nie zobaczymy na nich różnych odcieni sza-
rości portretu Wisławy Szymborskiej. ■

Noblistka w Beceku
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OPERA ŚLĄSKA

Sobota i niedziela - 13 i 14 kwietnia, 
godz. 18: G. Puccini - „Cyganeria”.
TEATR TAŃCA ROZBARK
Sobota i niedziela - 13 i 14 kwietnia, 
godz.19: „Panny z przyszłości” - 
reż. Anna Piotrowska.

BYTOMSKIE CENTRUM KULTURY

Środa 10 kwietnia, godz. 18 i 20.30: 
„Wolna Amerykanka” - stand-up 
Wojciecha Cejrowskiego.
Czwartek 11 kwietnia, godz. 18: 
Ukraińska Orkiestra Symfoniczna 
Nadiia - koncert. Przed koncertem 
odbędzie się wręczenie tytułów 
Bytomianki i Bytomianina Roku 
2023.
Piątek 12 kwietnia, godz. 18.30: 
„Mistrz i uczeń” - koncert 
prowadzony przez prof. Gabrielę 
Silvę.
Sobota 13 i 14 kwietnia, godz. 
16: „Którędy do Yellowstone?” - 
spektakl Teatru Gry i Ludzie.
Niedziela 14 kwietnia, godz. 17: 
Koncert zespołu „Baciary”.

BECEKINO

8 - 11 kwietnia, godz. 15: „Film dla 
kosmitów” (familijny, prod. Polska).
8 - 11 kwietnia, godz. 17 i 12- 18 
kwietnia, godz. 19.30: „Czerwone 
maki” (dramat wojenny, prod. 
Polska).
8 - 18 kwietnia, godz. 17.15: 
„Szkoła magicznych zwierząt. 
Tajemnica szkolnego podwórka” 
(familijny fantasy, prod. Niemcy)
8 - 11 kwietnia, godz. 19.15: 
„Czerwone niebo” (melodramat, 
prod. Niemcy).
8 - 11 kwietnia, godz. 19.45: 
„Kobieta z…” (dramat, prod. Polska/
Szwecja).
12- 18 kwietnia, godz. 15: „Joika” 
(dramat biograficzny, koprodukcja: 
USA, Nowa Zelandia, Polska).
12- 18 kwietnia, godz.17: „Perfect 
Days” (dramat, prod. Japonia/
Niemcy).
12- 18 kwietnia, godz.19.15: 
„Rosalie” (dramat biograficzny, prod. 
Francja/Belgia).
Sobota 13 kwietnia, godz. 12: „The 
Chosen: Wybrani (7-8)” - serial 
biblijny.

SQART GALLERY

Czwartek 11 kwietnia, godz. 19: 
Wernisaż wystawy Marthy Mulawy 
i Janusza Gilewicza „In statu 
nascendi”. Ul. Wrocławska 32/34.

CENTRUM KULTURY KAROLINKA 
(RADZIONKÓW)

Sobota 13 kwietnia, godz. 16: 
Projekcja filmu „Za duży na bajki 2”. 
Godz. 18: Projekcja filmu „Miłość 
bez ostrzeżenia”.
Niedziela 14 kwietnia, godz. 14: 
Eliminacje do Mistrzostw Polski 
w Catan.
Niedziela 14 kwietnia, godz. 19: 
Koncert zespołu „Sorry Boys”. MH

Aleksandra Giczewska

Szarlotka to jedno z najbardziej klasycz-
nych i  uwielbianych ciast domowych. 
Kruche ciasto i  soczyste cynamonowe 
jabłka sprawiają, że nie ma sobie rów-
nych wśród deserów. Jak każdą tradycyjną 
potrawę, szarlotkę można odrobinę zmo-
dyfikować, np. dodając do niej budyniu 
i dżemu z czarnej porzeczki. 

Najpierw przygotuj ciasto. W  dużej 
misce wymieszaj mąkę, cukier puder i pro-
szek do pieczenia. Dodaj pokrojone w kost-
kę masło i palcami lub nożem „posiekaj” 
masło w  mące, aż powstanie kruszonka. 
Dodaj śmietanę i jajko, a następnie zagnieć 
ciasto, aż wszystkie składniki się połączą. 
Odstaw je na minimum godzinę do lodów-
ki, aby stwardniało. W tym czasie zetrzyj 
jabłka na grubych oczkach i wymieszaj je 
z cynamonem. Przygotuj też budyń i gotuj 
go zgodnie z instrukcjami na opakowaniu, 
pamiętając o ilości mleka z podanych skład-

ników. Dzięki temu konsystencja będzie ide-
alna do ciasta. Gotowy budyń lekko ostudź. 
Wyjmij z lodówki ciasto, rozwałkuj połowę 
na kształt formy do pieczenia i rozmieść go 
na niej, delikatnie dociskając do dna i boków. 
Wyrównane ciasto posmaruj cienką warstwą 
dżemu z czarnej porzeczki, a następnie wyłóż 
kolejno starte jabłka z cynamonem i budyń. 
Pozostałe ciasto rozkrusz na wierzchu szar-
lotki. Piecz ją w nagrzanym do 180 stopni 
piekarniku przez około 45-50 minut, aż cia-

sto będzie złocisto-brązowe. Po upieczeniu 
wyjmij szarlotkę z piekarnika i pozostaw do 
ostygnięcia. Najlepiej będzie jak wstawisz ją 
do lodówki na noc lub na minimum godzinę 
przed pokrojeniem. 

Wskazówki:
•  Nie dodaję cukru do jabłek, bo lubię 

lekko kwaśny i  orzeźwiający posmak 
w szarlotce, ale Ty możesz dodać do nich 
łyżkę cukru.

  •  Wybierając soczysty gatunek jabłek, 
warto przesmażyć je na patelni, żeby 
nadmiar soku odparował.

•  Ciasto możesz nakładać na blachę mały-
mi fragmentami, łącząc je ze sobą. Tak 
będzie łatwiej rozmieścić je na całej blasze.

Więcej wskazówek  
oraz prostych, szybkich i tanich 
przepisów znajdziecie na moim  
profilu w serwisie  
Instagram: @olkafasolkaa.     

SZarLotKa Z bUdyNieM i dżEmeM pOrzEczKowYm

Ciasto:

•  Mąka pszenna  
(2 szklanki);

•  Cukier puder (4 łyżki);
•  Masło (1 kostka);
•  Śmietana 18% (3 łyżki);
•  1 jajko średniej wielkości;
•  Proszek do pieczenia  

(2 łyżeczki).
Farsz:

•  Jabłka (1,5 kg);
•  Cynamon (1 łyżka);
•  Budynie śmietankowe  

(2 opakowania);
•  Mleko (700 ml);
•  Dżem z czarnej 

porzeczki.

Lista zakupów:

OLKA FASOLKA GOTUJE

JAKA BYŁA WISŁAWA SZYMBORSKA? TEGO MOŻEMY DOWIEDZIEĆ SIĘ W BYTOMSKIM CENTRUM 
KULTURY. TYLE, ŻE NIE CHODZI O JEJ POEZJĘ, ALE O WIZERUNEK. W BECEKU PREZENTOWANA JEST 
WYSTAWA FOTOGRAFII JOANNY HELANDER ZATYTUŁOWANA „SZYMBORSKA”.

eprasa.pl d11766bf38
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Tomasz Nowak

P
iotr  S trach pochodzi 
wprawdzie z Częstochowy 
(ma tam swoje biuro), ale 
mandat poselski w  jesien-
nych wyborach par la-

mentarnych zdobył w okręgu obej-
mującym Bytom, Zabrze i Gliwice, 
a także powiaty gliwicki i tarnogór-
ski. Był liderem listy ugrupowania 
Trzecia Droga, uzyskał 17 634 głosy, 
co z pewnością jest wynikiem god-
nym uznania. W sejmie jest zastępcą 
przewodniczącego Komisji Obrony 
Narodowej oraz członkiem Komisji 
Ochrony Środowiska, Zasobów 
Naturalnych i Leśnictwa.

Goście dopisali

Na uroczystości otwarcia biura 
poselskiego pojawiło się wielu 
zaproszonych gości. Wśród nich 
nie zabrakło bytomskiej senator 
Haliny Biedy, posła Polski 2050 
Kamila Wnuka, wicewojewody 
śląskiego Michała Kopańskiego, 
a także prezydenta naszego miasta 
Mariusza Wołosza i  jego zastęp-
cy Michał Biedy. Stawili się też 
szefowie miejskich spółek oraz 
lokalni  działacze ugrupowania 
Szymona Hołowni. 

Piotr Strach komplementował 
władze Bytomia, podkreślając, jak 
bardzo dzięki nim zmieniło się 

miasto i  zapewniał, że jemu jego 
dobro - podobnie jak całego regio-
nu - również leży na sercu. Sporo 
uwagi poseł poświęcił działającym 
u  nas organizacjom pozarządo-
wym oraz aktywistom społecznym: 
- Z niektórymi miałem już wcze-
śniej do czynienia i  wspominam 
to bardzo dobrze, a  teraz liczę na 
jeszcze bardziej owocną współpra-
cę z wszystkimi zainteresowanymi 
- deklarował. 

Lekcje dla młodzieży

Będący z zawodu nauczycielem 
Strach poinformował poza tym, że 
wysłał już zaproszenia do ponad 
siedemdziesięciu lokalnych szkół 
średnich, oferując im możliwość 
zorganizowania lekcji obywatel-
skich. - Wierzę, że dzięki nim uda 
mi się przybliżyć uczniom zasady 
funkcjonowania sejmu oraz pra-
cujących w  nim komisji. Dobrze, 
żeby młodzież przyswoiła tę jakże 
ważną wiedzę.  Na czerwiec nato-
miast  p lanuję  zorganizowanie 
konkursu wiedzy o parlamencie - 
mówił.

Z kolei dyrektor biura, Jagoda 
Wichurska zapowiedziała, że będzie 
ono działało w formie hybrydowej, 
oferując zarówno dyżury stacjo-
narne, jak i  spotkania umawiane 
na konkretne godziny. Do tego ma 
dojść  spora aktywność posła w tere-
nie. Na wizytę najlepiej umówić się 
drogą mailową: biuroposelskieps@
gmail.com ■

Piotr Strach otworzył 
u nas biuro poselskie

Poseł Piotr Strach zaprasza bytomian do swojego biura
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Kłęby dymu wydobywały się z dachu 
budynku przy ul. Konstytucji. Z powo-
du pożaru, do którego doszło w  w 

Wielkanoc, 11 osób opuściło kamie-
nicę. Kolejnych 10 zostało ewakuowa-
nych przez strażaków.

Do pożaru doszło w nocy z nie-
dzieli wielkanocnej  na ponie-
działek. Bytomscy strażacy, któ-
rzy niezwłocznie pojawili się na 
miejscu, zabezpieczyli teren wokół 
budynku. Ustalili też, że ogień 
rozprzestrzeniał się na poddaszu  
budynku.

- Działania straży polegały 
na podaniu jednego prądu wody 
do palącego się pomieszczenia. 
Jednocześnie  ewakuowano 10 
osób z mieszkań w budynku. Pożar 
ugaszono, następnie oddymiono 
i sprawdzono poddasze – mówi asp. 
Szymon Michalski, rzecznik pra-
sowy Państwowej Straży Pożarnej 
w Bytomiu.

Na szczęście nikt w  pożarze nie 
ucierpiał. Wszyscy lokatorzy wrócili 
do swoich mieszkań. MP

BYTOM

Pożar dachu w budynku przy Konstytucji

Do pożaru na ul. Konstytucji doszło z niedzieli na na poniedziałek wielkanocny
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W wieku 87 lat zmarła dr Hanna 
Firganek. W latach 1990-1998 zasia-
dała w bytomskiej Radzie Miejskiej, 
była też przez długi czas wicepre-
zesem Towarzystwa Miłośników 
Bytomia.

Przede wszystkim jednak Hanna 
Firganek dała się poznac jako spo-
łecznik, osoba zaangażowana w życie 

społeczne i kulturalne naszego mia-
sta. Działała w Radzie Programowej 
Uniwersytetu Trzeciego Wieku, 
jako wolontariuszka udzielała się 
też w  Środowiskowej Świetlicy 
Socjoterapeutycznej „Arka Noego” 
przy Zgromadzeniu Służebnic 
Najświętszego Serca Jezusa przy ul. 
Piekarskiej. TON

Odeszła dr Hanna Firganek

„Nie umiera ten, kto trwa w pamięci żywych” 
Ks. Jan Twardowski

Z wielkim smutkiem i żalem przyjęliśmy wiadomość o śmierci

ŚP.

dr HANNY  
FIRGANEK

Radnej Rady Miejskiej w Bytomiu w latach 1990 – 1998, 
wiceprezes Towarzystwa Miłośników Bytomia, 

 a także wolontariuszki w Środowiskowej Świetlicy 
Socjoterapeutycznej „Arka Noego” 

przy Zgromadzeniu Służebnic Najświętszego  
Serca Jezusa w Bytomiu 

 
Pogrążonej w żałobie Rodzinie oraz najbliższym 

wyrazy współczucia składają 
w imieniu władz Miasta, radnych Rady Miejskiej  
oraz pracowników Urzędu Miejskiego w Bytomiu

Michał Staniszewski 
Przewodniczący 

Rady Miejskiej w Bytomiu

Mariusz Wołosz 
Prezydent Bytomia

Ze smutkiem przyjęliśmy wiadomość ,  
że 4 kwietnia 2024 r. odeszła

długoletni i aktywny wiceprezes  
Towarzystwa Miłośników Bytomia 

oraz nasz serdeczny Przyjaciel. 
Rodzinie i Bliskim składamy najserdeczniejsze  

wyrazy współczucia łącząc się w modlitwie 
 

Zarząd i Członkowie  
Towarzystwa Miłośników Bytomia

 ŚP.

 dr HANNA FIRGANEK

ŚRÓDMIEŚCIE. OD ZESZŁEJ ŚRODY REPREZENTUJĄCY POLSKĘ 2050 PIOTR 
STRACH MA W BYTOMIU BIURO POSELSKIE. DZIAŁA ONO W KAMIENICY  
PRZY RYNKU 20/2.
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Marcin Hałaś

W 
1871 roku z  inicjatywy 
władz powiatu bytom-
skiego powołany został 
komitet budowy pomni-

ka mieszkańców poległych we właśnie 
zakończonej wojnie francusko-pruskiej. 
„Wojna ta co prawda została wypowie-
dziana przez Francję, jednak moralną 
odpowiedzialność ponosiły Prusy, które 
też na niej wzbogaciły się materialnie 
i terytorialnie” - scharakteryzował ten 
konflikt bytomski historyk Maciej Droń.

Na wysokim cokole

Do stycznia 1873 roku zebrano całą 
potrzebną kwotę, a w kwietniu przystą-
piono do wznoszenia pomnika na cen-
tralnym placu miasta, czyli na Rynku. 
Budowa trwała niespełna trzy miesiące, 
a rezultat był okazały. Na solidnym kil-
kumetrowym cokole usadowiono odlaną 
z brązu rzeźbę śpiącego lwa. Na cokole 
wyryto okolicznościowy napis, a na tabli-
cach z czarnego granitu umieszczono 
nazwiska bytomian poległych na wojnie. 
Pomnik otaczały gazony z kwiatami.

Rzeźby lwa wykonał znany gór-
nośląski artysta Theodor Erdman 
Kalide (1801-1863). Kalide zdobył 
później rozgłos w całych Niemczech, 
jego najbardziej znana praca to fon-
tanna „Chłopiec z  łabędziem”, która 
wystawiona w  Akademii Sztuk 
Pięknych w Berlinie budziła niekła-
many zachwyt. Inna rzeźba Kalidego 
- „Waza prowincji” - ustawiona została 
w ogrodach w Poczdamie.

Kalide wykonał dwie rzeźby króla 
zwierząt: „Lew śpiący” (nazywany 
też umierającym) i  „Lew czuwają-
cy” (odpoczywający). Obydwie figury 
zostały potem odlane w brązie w kil-
kunastu egzemplarzach przez odlewnie 
w Berlinie i Gliwicach. Do Bytomia, 
z  przeznaczeniem na pomnik, trafił 
odlew lwa śpiącego wykonany w sto-
licy Niemiec. Lwy śpiące trafiły także 
do m.in. Berlina (aż trzy egzempla-
rze), do Pokoju koło Opola, Legnicy, 
Dortmundu, Estonii i Czech. Co cie-
kawe, w większości przypadków zosta-
ły użyte właśnie jako główny element 
pomnika poległych żołnierzy.

Miasto żyje, miasto się zmienia, 
przekształceniom ulega jego prze-
strzeń. Po prawie 60 latach, w roku 1932 
pomnik poległych bytomian przenie-
siono na odległy od Rynku o około 
kilometr Reichspräidentenplatz (obec-
nie Plac Akademicki). W jego miejsce 
na centralnym placu miasta zbudowa-
no - co dzisiaj może dziwić - stację 
benzynową.

Armia sowiecka robi 

porządki
W 1945 roku Armia Czerwona „wyzwo-
liła” Bytom. Słowo „wyzwolenie” warto 
umieszczać w cudzysłowie, bo przy oka-
zji Sowieci spalili Ratusz na Rynku, a w 
podbytomskich Miechowicach dokonali 
rzezi ludności, mordując kilkuset cywil-
nych mieszkańców. Potem Bytom prze-
jęła polska administracja.

Oczywiście w nowych warunkach 
nie było w mieście miejsca na „pomniki 
niemieckiego militaryzmu”. Zniszczono 
pomnik kanclerza Bismarcka w miej-
skim parku, zdemontowano także 
pomnik poległych w  wojnie francu-
sko-pruskiej. „Burząc pomniki, oszczę-
dzajcie cokoły - zawsze mogą się przy-
dać” - pisał w „Myślach nieuczesanych” 
Jerzy Stanisław Lec. W tym przypadku 
postąpiono dokładnie na odwrót: zbu-
rzono cokół, oszczędzono lwa, które-
go przeniesiono do miejskiego parku. 
Tam osadzono go na poziomie ziemi. 
Pozbawiony wojennego kontekstu 
lew stał się ulubieńcem mieszkańców. 
W  rodzinnych archiwach bytomian 
zachowało się wiele zdjęć, na których 
dzieci i dorośli pozują, dosiadając lwa.

Ostatnie fotografie lwa w Bytomiu 
pochodzą z roku 1953. Potem rzeźba 
zniknęła. Nikt nie poinformował dla-
czego - prasa lokalna wówczas nie ist-
niała, a i czasy były niewesołe, w któ-
rych ludzie mieli wiele poważniejszych 
problemów. Z  czasem o  lwie prawie 
zapomniano. Znowu minęło pół wieku. 
Lwa przypomnieli w 2006 roku dwaj 
bytomscy historycy: Zbigniew Jedynak 
i Przemysław Nadolski, którzy ogło-
sili, że wiedzą, dokąd trafił posąg lwa 
wywieziony kiedyś z miasta. Odkryli go 
przed… wejściem do ogrodu zoologicz-
nego na warszawskiej Pradze.

Rewindykacyjne nastroje

W Bytomiu błyskawicznie pojawiły 
się „nastroje rewindykacyjne”. Trafiły 
one na podatny grunt - po transfor-
macji ustrojowej na Górnym Śląsku 
narastały antywarszawskie resenty-
menty. Według popularnej narracji 
„Warszawa” i reszta Polski przez dzie-
sięciolecia eksploatowała Śląsk, a po 
1989 roku zostawiła go bez wsparcia, 
za to z  problemami wynikającymi 
z likwidacji zakładów przemysłowych 
i  z trudnościami ekonomiczno-spo-

łecznymi. Sprawa została nagłośniona 
w lokalnych mediach. Na apel nasze-
go tygodnika mieszkańcy przysyłali 
stare fotografie z  lwem, odnalezione 
w domowych archiwach. Pod petycją 
w sprawie zwrotu lwa błyskawicznie 
zebrano około pół tysiąca podpisów.

W 2006 roku ówczesny prezydent 
Bytomia Krzysztof Wójcik wystąpił do 
Urzędu Miasta Stołecznego Warszawy 
o zwrot posągu. Sprawa nie była łatwa, bo 
odlewów lwa powstało kilkanaście, więc 
urzędnicy stołecznego magistratu żądali 
dowodów, że akurat ten sprzed ZOO stał 
kiedyś w Bytomiu. Ostatecznie sprawa 
została sfinalizowana za rządów kolejne-
go prezydenta miasta.

Powrót do domu

W październiku 2007 roku śpiący lew 
został zdemontowany i  przetrans-
portowany do Gliwickich Zakładów 
Urządzeń Technicznych, gdzie pod-
dano go renowacji i wykonano kopię. 
W rezultacie pod warszawskie ZOO 
wróciła kopia. Oryginał zaś został 
przekazany do Bytomia. Tyle, że 
Bytom otrzymał go w  depozyt, co 
argumentowano brakiem dokładnej 
wiedzy co do okoliczności przekazana 
lwa Warszawie (bardzo możliwe, że 
w latach 50. XX wieku jakiś z bytom-
skich urzędników doszedł do wniosku, 
że należy zrobić prezent odbudo-
wanej stolicy). „Rzutem na taśmę” w  
maju 2007 roku rzeźba śpiącego lwa 
Theodora Kalidego została wpisana 
do ewidencji zabytków ruchomych 
województwa mazowieckiego. W XXI 
wieku Warszawa była bogatym mia-
stem, niemniej nie zapłaciła za wyko-
nanie kopii. Kosztów tych nie poniósł 
również Bytom, bo znaleziono spon-
sora - ING Bank Śląski, posiadający 
w logo właśnie lwa.

Rzeźba śpiącego lwa powróciła na 
bytomski Rynek. Jej uroczyste odsło-
nięcie odbyło się 4 października 2008 
roku. Lew nie śpi już na cokole jak 
przed wojną, ani na ziemi jak po woj-
nie w miejskim parku. Tym razem usa-
dowiono go na granitowym cokoliku 
o wysokości około 120 centymetrów. 
W  ten sposób nadal często na jego 
grzbiecie fotografują się dzieci, chociaż 
umieszczono tam napis: Zakaz wcho-
dzenia na rzeźbę.

Niedawno lew znalazł się nawet 
w literaturze. Agata Listoś-Kostrzewa, 
reporterka mieszkająca poza Górnym 
Śląskiem, przyjechała do Bytomia, aby 
napisać reportaż o  historii i  współ-
czesności naszego miasta. Jej wydana 
w 2021 roku książka nosi właśnie tytuł 
„Ballada o śpiącym lwie”. ■

Symbol Bytomia,  
czyli śpiący lew

Tak wyglądało pierwotne stanowisko lwa (tutaj widzimy go od tyłu).
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40 lat temu

W Miejskim Domu Kultury odbyła 
się wieczorni ca z okazji 70-lecia ist-
nienia wielce zasłużonego dla krze-
wienia polskiej pieśni i tradycji naro-
dowej na Śląsku bytomskiego, górni-
czego chóru „Halka”. Wzruszająco 
zabrzmiały słowa pieśni „Gaude 
Mater Polonia” w wykonaniu jubi-
latów, następnie zaś na cześć „Halki” 
koncertowały zes poły śpiewacze 
bytomskich szkół.

50 lat temu
W kwietniu 1973 roku „Życie 
Bytomskie” informowało o  kolej-
nych „przejściowych trudnościach” 
z  zaopatrzeniem: Od dłuższego 
czasu brakuje w  sklepach ZURIT 
telewizorów. Skarżą się na to czy-
telnicy. Jak nas poinformowała kie-
rowniczka sklepu przy ul. 1 Maja, 
na zamówione w lutym 124 telewi-
zory otrzy mała tylko 20. Sklep nie 
wykonał planu, personel nie otrzy-
mał pre mii, a telewizory ponoć są „w 
drodze”.

60 lat temu
W 1963 roku było w  Bytomiu 
b y ł o  3 7  t a k s ó w e k  p r y w a t -
nych oraz 38 wozów Miejskiego 
Przedsiębiorstwa Taksówkowego, 
które miały być zdrową konkurencją 
dla „prywaciarzy”. Jednak ówczesny 
dziennikarz „Życia Bytomskiego” 
zauważał: Z tą „zdrową konkuren-
cją”, podobnie jak z kulturą obsłu-
gi, nie zawsze było jednak najlepiej. 
Zbyt często jeszcze zdarzają się 
wypadki pobierania od pasażerów 
wygórowanych opłat, taksówkarze 
niegrzecznie odnoszą się do klienta, 
czy odmawiają przyjazdu na telefo-
niczne wezwa nie. MH

Zdarzyło 
się kiedyś 

w Bytomiu
GDYBY PRZEPROWADZIĆ SONDAŻ, CO MIESZKAŃCY BYTOMIA UWAŻAJĄ ZA SYMBOL SWEGO MIASTA 
- ZAPEWNE WYGRAŁBY POSĄG ŚPIĄCEGO LWA Z RYNKU. TYMCZASEM POWRÓCIŁ ON W TO MIEJSCE 
ZALEDWIE 16 LAT TEMU. W ROKU JUBILEUSZU 770-LECIA LOKACJI BYTOMIA PRZYPOMINAMY HISTORIĘ 
I PERYPETIE NASZEGO LWA.
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Tomasz Nowak

We 
internecie pisać 
m o ż e  k o ż d y. 
Niystety, mocka 
ludzi z  tego durś 

korzysto, a niy powinno, bo niy majom 
nic do pedzynio, a juz nojcynści majom 
do pedzynio same gupoty, abo niypro-
wdy. Niby zdowom sie z  tego spra-
wa, niby wiym, co tak jest, a i tak sie 
skiz tych wpisów nerwuja, i  tak mie 
łone fest szterujom. I wiym, co nojle-
pi takym ludziom ani niy łodpisuwać, 
bo sie ino pocujom ważni jak magi 
we zupie, a na drugi roz jesce barzi 
dosmolom. Ja, pisarz Stanisław Lem 
mioł recht, jak godoł, co keby niy inter-
net, to nigdy by sie niy dowiedzioł, jak 
dużo momy na świecie gupków.

Wiadomo: nojwiyncy szterujom 
mie wpisy ło Ślonsku, narychtuwa-
ne przez ludzi, ftorzy znajom sie na 
niym jak kot na kwaśnym mlyku, 
abo jo na sztromie i hekluwaniu. Coś 
tam usłyszeli, ftoś łonym coś tam 
pedzioł, toz pisom: „Ślonzoki goda-
jom po niymiecku, łod małego kożdy 
dziyń jedzom kluski, rolady i modro 
kapusta, wszyscy robiom na grubie, 
łoblykajom sie we mundury górnicze 
i śpiywajom szlagry. Nojlepi tyz po 

niymiecku”. Jak to cytom, to wierz-
cie mi mom ochota wciepnonć do 
internetu film, na ftorym łobleco-
ny we mundur górniczy, z czako na 
gowie i  z gymbom zmaraszonom 
wonglym miksuja we gorku te rolady 
z kluskami, dodowom zołzy, a to co 
sie ś nich zrobi, wlywom do nupel-

flaszy i dowom bajtlowi do wypicio. 
A  noprzód koza mu porachuwać: 
ajnc, cwaj, draj...

Szteruje mie tyz, jak fto pise: 
„w Sosnowcu na Śląsku...”, abo „w 
Będzinie na Górnym Śląsku...”, godo, 
co Bytoń boł w roku 1945 wyzwolony, 
a wceśni znod sie pod zaborami. I co 
Ślonzoki podpisuwali volkslista. Ja, 
takich mondroków, co to sie myślom, 
co się na wszyskym znajom, momy jak 
marasu. 

W zeszłym tydniu jedyn taki, mie 
sie zdo, co nawet chop stond, a to juz 
cołkym źle ło niym świadcy, chcioł byc 
wicny i wciepnoł do internetu łobro-
zek i hasło: „Warszawianka jak sły-
szy od mężczyzny: „odpie##ol się, to 
się obraża, a Ślązaczka w reakcji na te 
słowa ładnie się ubiera”. Musa pedzieć, 
co autor tego wpisu jest gupi jak funt 
kudłów. Mie sie zdo, co jak Ślonzocka 
usłyszy łod kogoś take prymitywne 
słowa, to niy ino zachowo sie jak war-
szawianka i sie pogorszy, ale jesce piź-
nie go w gymba. Zresztom co inksze-
go idzie zrobić chopu, ftory coś takigo 
godo? A ładnie się ubierze, jeśli ładnie 
poprosimy: „Możes sie fajnie ustroić?”.

Niy wierzcie we wszysko, co prze-
cytocie we internecie. I to niy ino ło 
Ślonsku.■

Niy ma co godać, ta baba jest  
fest wystrojono
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Sudoku na 
dobry dzień

Tomasz po naszymuRysunki Marka Wójcickiego

Baran
Ten tydzień będzie pełen sukcesów 
zawodowych i finansowych. To Ty 
będziesz decydować o ważnych 

przedsięwzięciach. Twoje pomysły, w które bardzo 
się zaangażowałeś, będą wreszcie przynosić 
spodziewane efekty. Szczęście Ci sprzyja, 
powinieneś jednak działać szybko i zdecydowanie.

Byk
W najbliższych dniach chętnie zmienisz 
swoje przyzwyczajenia. Poświęć 
więcej czasu na swoje hobby oraz 

zainteresowania. W nadchodzącym tygodniu 
będziesz sporo czytać i szukać odpowiedzi na 
nurtujące Cię pytania. 

Bliźnięta
W tym tygodniu będziesz chciał 
za wszelką cenę udowodnić swoje 
racje. Pamiętaj, że warto wziąć zdanie 

innych pod uwagę. Bądź wyrozumiały i spokojny 
w kontaktach z innymi. Wokół Ciebie są osoby, 
którym na Tobie zależy, daj im dojść do głosu. 

Rak
W tym tygodniu spędź więcej czasu 
z przyjaciółmi, wysłuchaj bliskich Ci 
osób. Przed Tobą spokojniejsze, ale 
bardzo udane dni. W Twoim życiu 

nie zabraknie harmonii i równowagi. Mimo 
nadchodzących wydatków, ze wszystkim sobie 
poradzisz. 

Lew
W tym tygodniu wykonasz wszystkie 
swoje zaległe obowiązki, odwiedzisz 
także dawnych znajomych. Sięgnij po 

ulubione książki i filmy, które w nadchodzących 
dniach sprawią Ci wiele radości. Zaczniesz również 
zastanawiać się nad kierunkiem, w jakim zmierza 
Twoje życie. Zastanów się nad pewnymi zmianami. 

Panna
W tym tygodniu będziesz bardziej 
cierpliwy. Wykonasz więcej zadań, które 
wymagają koncentracji i opanowania. 

W pracy wymagania wobec Ciebie będą rosły. 
Przemyśl ostatnie wydarzenia i swoje decyzje. Skup 
się na tym, czego oczekuje Twój partner. 

Waga
W tym tygodniu uporządkuj swoje 
sprawy osobiste. Chaos wcale ci nie 
służy. Zastanów się nad kierunkiem, 

w jakim zmierza Twój rozwój. Skoncentruj się 
na najważniejszych dla Ciebie sprawach. Wokół 
Ciebie jest wiele osób, które dobrze Ci życzą — 
posłuchaj ich rad.

Skorpion
W nadchodzącym tygodniu 
poczujesz zauważalny przypływ 
energii. Zadbaj o lepszą organizację, 

sporządź listę spraw do załatwienia. Wpadniesz 
na bardzo dobre pomysły oraz zyskasz nowych 
przyjaciół. 

Strzelec
Pod koniec tygodnia pokonasz 
trudności, które od dłuższego czasu 
Ci ciążyły. Odczujesz również wielki 

przypływ optymizmu. Otrzymasz korzystną 
propozycję oraz szansę, której nie możesz 
zaprzepaścić. Przed Tobą również spotkanie pełne 
wzruszeń oraz okazja do nowych znajomości. 

Koziorożec
W najbliższych dniach zobaczysz efekty 
swojej ciężkiej pracy. Ktoś zaproponuje 
Ci współpracę w ważnym projekcie. 

Zapowiada się również ważna rozmowa z kobietą 
— wysłuchaj jej argumentów. Ktoś obcy może 
wywrócić twoje prywatne sprawy do góry nogami. 

Wodnik
Wywiąż się ze starych obietnic. To 
będzie tydzień pełen spektakularnych 
zmian. Odzyskasz dobre samopoczucie 

dzięki bliskiej Ci osobie. W tym tygodniu skup 
się na swoich zaletach i dobrze je wykorzystaj. 
Pamiętaj, że odpoczynek jest podstawą Twojego 
dobrego samopoczucia. 

Ryby
Szykuje się udany tydzień. Będzie 
wiele okazji do zabawy. Będziesz 
bardzo towarzyski i wyrozumiały. 

Zakończysz długoletni konflikt dzięki własnej pracy 
i pogodnemu nastawieniu. Otrzymasz zaproszenie 
na ważne spotkanie. 

Horoskop na tydzień

Do tramwaju wchodzi pułkownik. 
W tej samej chwili podnosi się sze-
regowy. 
- Dziękuję, siadajcie.
Sytuacja powtórzyła się jeszcze 
kilka razy, szeregowy ciągle próbo-
wał wstać. W końcu pułkownik się 
zdenerwował:
- Siedź, do jasnej cholery! Ile razy 
mam powtarzać?!
- Ale ja miałem wysiąść pięć przy-
stanków wcześniej...   
Dziadek dał wnuczkowi 20 złotych 
na urodziny.
Mama obserwuje synka, wreszcie 
mówi:

– Kochanie, podziękuj dzia-
dziusiowi.
– Ale jak?
– Powiedz tak, jak ja mówię, gdy 
tatuś daje mi pieniążki.
Wnuczek zwraca się do dziadka:
– Czemu tak mało?

Przyszedł facet do lekarza i mówi:
– Panie doktorze, boli mnie wore-
czek.
– Mosznowy?
– Jak bych mioł nowy, to bych nie 
przychodził.

Kowalski spotyka przyjaciela.
– Czy dostałeś mój list?
– Ten, w którym przypominasz mi, 
żebym ci oddał 300 zł?
– Właśnie ten!
– Nie, jeszcze nie dostałem...

Na wesoło

Co mie szteruje 
we internecie?

eprasa.pl d11766bf38
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KUPON

15

Nagrodą za prawidłowe rozwiązanie krzyżówki jest 
talon wartości 50 zł  na usługi, 

które oferuje Gabinet Kosmetyczny Classic. 
Rozwiązania krzyżówki prosimy 

przesłać na adres redakcji 
41-902 Bytom, Rynek 19

Z dopiskiem: wyrażam zgodę na publikację danych osobowych 
(imienia i nazwiska) w tygodniku Życie Bytomskie.

GABINET KOSMETYCZNY CLASSIC
Katarzyna Król, ul. Murarska 1/1 Bytom, 

Tel. 797 279 560

Oferujemy szeroki zakres 

usług kosmetycznych. 

Stylizację brwi i rzęs. 

Stylizację paznokci. Pedicure. Makijaż.
Nagrodę za prawidłowe rozwiązania krzyżówki nr 9 

otrzymuje Pani Beata Karcz. Gratulujemy!

KRZYŻÓWKA

eprasa.pl d11766bf38
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ANTENY sat, tv, domofony. NEON 
604-231-094.
NAPRAWY, remonty, malowanie, ta-
petowanie, kafelkowanie. Wod.-kan., 
gaz., elektryczne. 503-499-438.
CYKLINIARSKIE.  Układan ie . 
32/282-58-07, 501-604-735.
ŚWIADECTWA energetyczne. 606-
307-123.
ELEKTRYK 662-721-765.
PIT-Y ROCZNE od 30 zł; papierowo, 
elektronicznie, przez maila, telefon, 
także w domu Klienta. 603-649-877. 
KOSZENIE- wycinka i skracanie 
drzew oraz opróżnianie mieszkań 
i piwnic. 607-219-491.
0 zł dojazd w centrum Bytomia. Na-
prawa sprzętu AGD. Umiarkowane 
ceny. 791-268-219.
ODNAWIANIE wanien. 32/384-
91-98.
REMONTY dachów. 505-015-176.
ELEWACJE, ocieplenia. 797-718-267.
REMONTY łazienek. 518-589-555.

DAM PRACĘ
KELNERA/BARMANA zatrudnię. 
Tel. 505-787-873.

NIERUCHOMOŚCI
SZUKAM mieszkania do 40 m2 z 
ogrzewaniem miejskim. 504-999-458. 
KUPIMY: dom, mieszkanie, kamie-
nicę, garaż, działkę, ogródek, udziały 
w nieruchomościach, skomplikowany 
stan prawny, zadłużone i inne. 518-
559-443. Cały Śląsk.
SPRZEDAM 3-pokojowe, 103 m2, 
IIp., CO, słoneczny balkon, kamienica 
zabytkowa, Powstańców Śląskich 9. 
518-097-990.
DO WYNAJĘCIA pokoje w centrum 
Bytomia. 505-787-873.
SPRZEDAM dom w Orzechu, 127 m2. 
606-214-620.

MOTORYZACJA
AUTOSKUP. Płacimy gotówką. Naj-
lepsze ceny, dojazd. 515-274-430, 
602-871-305.
AUTOHANDEL. Kupię każdy samo-
chód osobowy, dostawczy. 509-796-
001, 798-835-341.
AUTOZŁOMOWANIE. 515-274-430.

FINANSE
SZYBKA pożyczka, z komornikiem. 
32/260-00-33, 516-516-611, Po-
średnik CDF S.C. firmy MATPOL 
FINANSE Sp. z o.o
POŻYCZKA na telefon, online. 780-
116-672.
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Zapraszamy wszystkich  
chcących rozpocząć swoją przygodę  
ze sportami walki do naszego klubu  

ul. Składowa 2 w Bytomiu. 

Więcej informacji na naszym  

facebooku Shark Top Team Bytom  

lub pod numerem tel. 516 177 333

Jak trenować  
to z najlepszymi! 

MMA • Boks • K1 • Bjj • Zapasy
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GABINET UROLOGICZNY+USG

lek. Jan Wilczek
specjalista urolog

Przyjmuje w środy 15.30-18.00
ul. Podgórna 9

Tel. 32/282-83-38, 601-411-806
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ważne 
telefony

BIURO REKLAM
 I OGŁOSZEŃ
 TYGODNIKA 

ŻYCIE BYTOMSKIE

Zapraszamy!
41-902 Bytom, Rynek 19

e-mail:  
reklama@zyciebytomskie.pl, 

 tel. 508-659-284

Pogotowie ratunkowe 999

Pogotowie ratunkowe
w Radzionkowie 999

Policja 997, 112, 478-533-200

Straż pożarna 998, 478-510-200
sekretariat: 478-510-220

Dyżurny Straży Miejskiej
986, 32/281-18-24
(przez całą dobę)
skargi sms 530-809-400 

(tylko dla osób głuchoniemych)

Zgłaszanie awarii wodociągów
i sieci kanalizacyjnej 994 

(połączenie bezpłatne)

Miejski Zarząd Dróg i Mostów  
32/396-97-01

Bytomskie Przedsiębiorstwo
Komunalne 32/396-71-00 

Powiatowa Stacja Sanitarno
– Epidemiologiczna
ul. Moniuszki 25, 41-902 Bytom
tel. 32 397-66-66
fax. 32 397-66-00
poniedziałek – piątek 7.30 – 15.05

Powiatowe Centrum
Zarządzania Kryzysowego  
32/ 388-76-15

POGOTOWIA:
Gazowe 992, 32/ 398-50-00
Energetyczne 991, 32/ 303-09-91
Wodno-kanalizacyjne  
32/ 396-71-74 (połączenie bez-
płatne) i 32/ 396-71-05

Telefon zaufania AA we wtorki,
środy, czwartki w godz. 17.30-
19.30 32/ 280-60-00

Skład: Paweł Przygodziński (EMILDESIGN)
Druk: Polska Press Sp. z o.o.
Za treść ogłoszeń redakcja nie odpowiada, materiałów niezam-
ówionych nie zwraca, zastrzegając sobie prawo do ich adiustacji 
i skrótów.

Tygodnik lokalny ukazujący się w Bytomiu i Radzionkowie.
Wydawca: Życie Bytomskie Sp. z o.o. (nr KRS 0000 49 0060)

Redaguje zespół: Tomasz Nowak - redaktor naczelny, Marcin Hałaś, Marcin Pawlenka.
Biuro reklam i ogłoszeń: Mariola Kubica tel. 508-659-284,  
e-mail: reklama@zyciebytomskie.pl

41-902 Bytom, Rynek 19
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W 
pierwszej rundzie nasi 
bardzo pewnie i  bez 
niejasności odprawili 
ekipę KS 27 Katowice. 

Bytomianie byli górą w obydwu spo-
tkaniach, a już w pierwszym pokaza-
li rywalom, że mimo ambicji nic nie 
wskórają. 

W rundzie drugiej przeszkodą na 
drodze do celu jest Lublinianka KUL 
Lublin. Zespół lepszy od Katowic i co 
dodaje tej rywalizacji smaczku powią-
zany z Polonią wspólną przeszłością 
kilku zawodników. W minioną sobo-
tę nasi gościli koszykarzy z Lublina 
w Hali na Skarpie, która wypełniła się 
po brzegi. Jak nic mieliśmy rekord fre-
kwencji w tym sezonie, a dzięki temu 

żywiołowy i momentami ogłuszający 
doping. 

Ta atmosfera w pierwszych minutach 
podziałała na obydwie drużyny nieco 
deprymująco, bo oglądaliśmy wiele błę-
dów i niecelnych rzutów. Pierwsi nerwy 
powstrzymali podopieczni Mariusza 
Bacika i  to wygrali pierwszą kwartę 
23:19. Potem dalej wszystko szło zgod-
nie z planem, choć różnica wciąż nie 
była duża. Druga kwarta zakończyła się 
rezultatem 27:25 dla miejscowych.

Tradycyjny odjazd w  wykonaniu 
Polonii oglądaliśmy w  kwarcie trze-
ciej, którą zwyciężyli oni 23:14. W tym 
momencie nad Lublinianką bytomianie 
mieli już 13 punktów przewagi i mogli 
przejść do jej utrzymywania i spokojne-
go kontrolowania meczu. Tak też zrobi-
li, skończyło się pewnym zwycięstwem 

97:82. Łupem punktowym podzielili 
się: Krawiec 20, Piechowicz 18, Wróbel 
17, Pruefer 14, Wąsowicz 13, Giżyński 
9, Bogdanowicz 3, a także Krakowiak 3. 
Na pochwałę zasługuje po tym spotka-
niu mała ilość strat oraz wynosząca 40 
procent skuteczność w rzutach za trzy. 
Słabo natomiast z wolnymi, których 
nasi trafili 14 na 24.  

W grze do dwóch zwycięstw 
niebiesko-czer woni  prowadzą 
1:0, następne starcie 13 kwietnia 
w  Lublinie. Jeśli wygramy, a  prze-
cież na to liczymy, to mamy awans 
do rundy trzeciej, gdzie najprawdo-
podobniej zmierzymy się z Notecią 
Inowrocław. Jeśli przegramy, to 17 
kwietnia u siebie zagramy z Lublinem 
mecz decydujący. Ćwierćfinały zaczy-
nają się 20 kwietnia. ■

Krok za krokiem w stronę 
wymarzonego awansu

Bytomscy koszykarze na razie niepokonani na drodze do I ligi
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Młodzi tenisiści ziemni Górnika 
Bytom raz za razem dostarczają nam 
powodów do satysfakcji. 

 
W ostatnim tygodniu ponownie świetnie spisywali się 
na kortach podczas imprez różnej rangi. I tak Łukasz 
Bury zwyciężył w singlu oraz dodatkowo w deblu grając 
wspólnie z Maksymilianem Witkiem na Mistrzostwach 
Śląska. Dwa tytuły mistrzowskie robią spore wrażenie.

Dobrze zawodnikom bytomskiego klubu poszło 
też na Ogólnopolskim Turnieju Kwalifikacyjnym 
u16 w toczącym się w Pszczynie. Oba trzecie miej-
sca przypadły tam w udziale reprezentantom Górnika 
Błażejowi Krzyśko oraz Jakubowi Jędryce. 

Mieliśmy też przedstawiciela na imprezie Tennis 
Europe w  łotewskim mieście Aizkraule. Chodzi 
o Roberta Cordę. Wypadł tam bardzo dobrze, bo zajął 3 
miejsce w deblu w parze z Danielem Czarneckim. TON

Młodzi wciąż nie zawodzą

Łukasz Bury i Maksymilian Witek
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• Miechowice, ul. Daleka 12 
• Miechowice, ul. Francuska 60 

• Stolarzowice, hala targowa Bytom 
• Szombierki, ul. Orzegowska 6 

• Dworzec PKP Bytom, pl. Wolskiego 1 
• Bytom, ul. Wrocławska 11 

• Bytom, Rynek 
• Bytom, ul. Łużycka 2a 

• Szombierki, ul. Mazurska 3 
• Bytom, pl. Akademicki 7 

• Bobrek, ul. Zabrzańska 134

www.piekarniakwapisz.pl

Najsmaczniejsze pieczywo, 

najlepsza kawa,  

najświeższe informacje.  

„Życie Bytomskie”  

w naszej sieci sklepów! 

RE
KL

A
M

A
RE

KL
A

M
A

Dyrektor  
Miejskiego Zarządu Dróg i Mostów 

w Bytomiu  
 

informuje o wywieszeniu na tablicy ogłoszeń tutejszego 

Zarządu, na stronach  MZDIM i BIP, wykazu nieruchomości 

nr DNA. 6142.5.2024.2. A. M. będących  własnością  

gminy przeznaczonych do wydzierżawienia w trybie  

bezprzetargowym pod ustawienie: kawiarenek  

poza pasem drogowym.
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SZOMBIERKI. NA RAZIE NIE MA MOCNYCH NA KOSZYKARZY POLONII BYTOM 
W NIE POZWALAJĄCEJ NA BŁĘDY FAZIE PLAY-OFF. OBY TAK DO KOŃCA, CZYLI 
DO UPRAGNIONEJ I LIGI.
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W
 rywalizacji szkół pod-
stawowych w  gronie 
dziewcząt wzięło udział 
5 placówek, które 

zagrały systemem „każdy z każdym”. 
Oto wyniki spotkań eliminacyjnych: 
SP 33 – SP 51 4:9 (3:3), SP 51 – SP 
44 18:0 (11:0), SP 44 – SP 33 0:9 (0:3) 
SP 33 – SP 45 2:5 (1:2), SP 44 – SP 
3 5:1 (2:0) SP 45 – SP 44 13:2 (10:0), 
SP 3 – SP 33 1:10 (1:5), SP 51 – SP 45 
10:7 (4:0) SP 45 – SP 3 10:0 walkower, 
SP 3 – SP 51 0:10 walkower.

Ostatecznie pierwsze miejsce 
zajęła SP 51, której opiekunem był 
Jakub Kołodziejczyk. Drużyna grała 
w  składzie: Julia Augustyn, Emilia 
Buczyńska, Kinga Gwóźdz, Amelia 
Horzombek, Oliwia Komperda, 
Aleksandra Kopciuch, Julia Korol, 
Amelia Koteras, a także Julia Zientek. 
Druga lokata dla SP 45 (opiekunowie: 
Ewelina Paprocka-Talik i Katarzyna 
Oliwa), trzecie dla SP 33 (opiekun 
Beata Karbownik).

 Z  kolei w  zawodach chłopców 
uczestniczyło 10 szkół, które zostały 
podzielone na trzy grupy eliminacyjne. 
Mecze w grupach rozegrano systemem 
„każdy z każdym”. Do finału awanso-
wały dwie szkoły z grupy B i po jednej 
z grup A i C. W finale losowano pary, 
zwycięzcy zagrali o miejsce pierwsze, 
przegrani o trzecie. 

Wyniki eliminacji (grupa A i C): 
SP 44 – SP 36 4:10 (2:5) SP 45 – SP 
16 6:8 (5:3), SP 36 – SP 9 22:4 (14:2) 
SP 16 – SP 23 8:6 (6:3), SP 9 – SP 
44 4:11 (1:4), SP 23 – SP 45 7:2 (4:1). 
Grupa B: SP 3 – SP 37 12:13 (7:7), SP 
37 – SPMS 3:9 (1:4), SPMS – SP 51 
14:0 (8:0), SP 3 – SPMS 15:0 (9:0), 

SP 51 – SP 3 14:3 (9:2) SP 37 – SP 
51 18:4 (6:3)

W półfinałach odnotowano nastę-
pujące rozstrzygnięcia: SPMS – SP 36 
14:7 (7:3), SP 16 – SP 37 12:3 (3:0). 
w  efekcie w  starciu o  trzecie miej-
sce SP 36 pokonała SP 37 13:3 (5:0), 
natomiast w finale SPMS po zaciętej 
walce ograła SP 16 8:7 (3:3) i sięgnęła 
po tytuł.

Drużyna SPMS grała w  skła-
dzie: Borys Bogacki, Jakub Capek, 
Stanisław Cieślik, Olaf Gaik, Arek 
Gajewski, Kajetan Golec, Jakub 
Grądek, Kacper Hofmański, Wiktor 
Kasperczyk, Michał Krzemiński, 

Mikołaj Księżyk, Borys Lewicki, 
Kacper Łapiński, Piotr Machaczek, 
Piotr Niedbała, Maciej Sikora, Kacper 
Wiewióra. Opiekunami mistrzów 
są: Beata Garncarczyk, a także Anna 
Turniak.

 Rozegrano też igrzyska młodzie-
ży szkolnej dziewcząt. Udział w nich 
wzięło 9 szkół, które zostały podzielo-
ne na trzy grupy eliminacyjne. Mecze 
w grupach rozegrano systemem „każdy 
z każdym”. Do finału awansował zwy-
cięzca grupy. Finał rozegrano również 
systemem „każdy z każdym”. 

Wyniki: (grupa I i II) SP 51 SP 51 
– SP 37 8:1 (4:0) SP 33 SP 33 – SP 

3 13:0 (7:0), SP 37 SP 37 – SPMS 
0:9 (0:5) SP 3 SP 3 – SP 44 0:6 (0:4), 
SPMS SPMS – SP 51 3:3 (1:1), k. 2:1 
SP 44 SP 44 – SP 33 0:1 (0:0). Grupa 
III : SP 36 SP 36 – SP 45 6:3 (4:1), SP 
45 SP 45 – SP 16 4:2 (2:1), SP 16 SP 
16 – SP 36 1:8 (1:5).. Mecze finałowe: 
SP 33 – SPMS 3:3 (2:2), k. 4:2, SPMS 
– SP 36 10:4 (5:1), SP 36 – SP 33 5:5 
(1:0), k. 1:2.

Zwycięska drużyna SP 33 grała 
w  składzie: Alicja Błeszyńska, 
Alicja Cofor, Hanna Glita, Emilia 
Kawula, Vanessa Koczwara, Wiktoria 
Maciejewska, Oliwia Maksym, Emilia 
Mroczek, Emilia Powroźnik, Kornelia 

Rosińska, Hanna Wąsek, Nikola 
Wittig, Paulina Zielińska, Paulina 
Ziora. Jej opiekunem jest Michał 
Słania.

W gronie chłopców rywalizowa-
ło 10 szkół, które zostały podzielo-
ne na trzy grupy eliminacyjne. Mecze 
w grupach rozegrano systemem „każdy 
z każdym”. Do finału awansowały dwie 
szkoły z grupy C i po jednej z grup 
A i B. W finale losowano pary, zwy-
cięzcy zagrali o miejsce pierwsze, prze-
grani o trzecie.

Rezultaty: (grupy A i B) SPMS – 
SP 4 12:10 (7:7) SP 45 – SP 51 13:2 
(9:2), SP 4 – SP 16 5:10 (2:4) SP 51 
– SP 33 4:13 (3:7), SP 16 – SPMS 
3:9 (0:2) SP 33 – SP 45 10:12 (5:5). 
Grupa C:, SP 36 – SP 37 8:9 (5:6) SP 
44 – SP 36 5:14 (1:10), SP 3 – SP 44 
1:11 (0:6) SP 36 – SP 3 28:1 (13:0), 
SP 37 – SP 3 26:0 (16:0) SP 37 – SP 
44 14:4 (5:2)

W półfinałach SP 37 zwyciężyła 
SPMS 7:6 (1:3), zaś SP 36 – SP 45 
10:9 (7:6). W  walce o  trzecią loka-
tę SPMS pokonała SP 45 6:4 (4:2), 
zaś w finale SP 37 uległa SP 36 4:21 
(3:10).

Opiekunem mistrzów jest  Adam 
Skorzec, jego podopieczni to:  Fabian 
Bąk, Dawid Dudek, Jan Jurkiewicz, 
Kacper Kochański, Natanael Kurnik, 
Brandon Kwiek, Maciej Lenczewski, 
Mateusz Miśtalski, Dawid Piasecki, 
Filip Pietrzak, Błażej Stasiewicz, Piotr 
Szeliga, Wiktor Uliczka oraz Igor 
Wasilewski.

Zawody odbywały się w  Szkole 
Podstawowej nr 33 oraz w  hali 
Ośrodka Sportu i Rekreacji przy ul. 
Strzelców Bytomskich. Zorganizował 
je niestrudzony trener piłki ręcznej 
Andrzej Ścierko. ■

Uczniowie grali w ręczną

Mistrzynie ze Szkoły Podstawowej nr 51
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Na Słowacji 
zorganizowano zawody 
Pucharu Europy Kadetów 
w Dżudo. Reprezentująca 
Czarnych Bytom Nicole 
Widlak wróciła z nich ze 
srebrnym medalem. 

 
Nasza utalentowana i stale poprawiają-
ca swoje wyniki zawodniczka startowa-
ła w kategorii wagowej +70kg. Spisała 
się doskonale, kolejno pokonując na 
tatami kilka rywalek. Co ważne zrobi-
ła to w bardzo dobrym i efektownym 
stylu. Pogromczynię znalazła dopiero 
w starciu finałowym, ale tanio skóry 
nie sprzedała. Walka była wyrównana, 
Nicole dała z siebie wszystko. Srebro 
to w  jej karierze wielkie osiągnięcie.  
Po bardzo trudnych walkach z wyma-

gającymi przeciwnikami na 9. miejscu 
podczas tej samej imprezy uplasował 
się inny dżudoka bytomskiego klubu, 
Jakub Muniz Acosta. Jego końcowy 
bilans, to dwa starcia wygrane i  tyle 
samo przegranych. Z kolei Magdalena 
Schenk wygrała dwie walki, jedną 
przegrała i niestety odpadła z dalszej 
rywalizacji w turnieju.

Inni bytomianie: Paweł Świtała 
i Łukasz Rosa po bardzo wyrównanych 
pojedynkach również musieli uznać wyż-
szość swoich rywali. Młodych zawodni-
ków do startu przygotowali Eugeniusz 
Misztal oraz Kamil Grabowski.

Po zapewniających wiele cennych 
sportowych doświadczeń zawodach 
w Šamorín odbył się dwudniowy camp 
dla zawodników naszego klubu. Był to 
kolejny, bardzo ważny etap przygo-
towań do nadchodzących zawodów 
mistrzowskich. TON

ŠAMORÍN

Nicole Widłak ze srebrem

Nicole Widłak wraz z trenerem
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Za nami mecze finałowe 
Amatorskiej Ligi Siatkówki 
Ciderplass. Po zaciętej 
rywalizacji tegorocznym 
mistrzem została ekipa 
Balviten. 

  
Finałowe, pełne emocji i zaciętej walki 
zawody rozegrano pod koniec marca. 
Prezentujący najbardziej wyrównaną 
formę Balviten okazał się zdecydo-
wanie najlepszy. Druga lokata przypa-
dła w udziale Impact Volley Team. Na 
trzecim miejscu uplasowała się ekipa 
Pronetbud.

Walka o kolejne miejsca również 
była zacięta. Helenka zajęła czwar-
te miejsce, po czym Kadra Bobrek 

Bytom, Latające Gwoździe, Triumf 
Nakło Śląskie oraz Jedenastka ukoń-
czyły zawody odpowiednio na miej-
scach piątym, szóstym, siódmym 
i ósmym. Trentino Mysłowice zakoń-
czyło turniej na dziewiątej pozycji.

Mistrzowie Ciderplas grali 
w  następującym składzie: Tomasz 
Wojciechowski, Przemysław Borecki, 
Tomasz Wołoszyn, Marcin Bulwicki, 
Michał Stogniew, Paweł Szeliga, 
Michał Jankowski, Kamil Krzanicki, 
Mateusz Mańkowski, Adam Łata, 
Denis Psota oraz Kamil Królikowski.

 Puchar zwycięzcom wręczał dyrek-
tor będącego organizatorem zawodów 
radzionkowskiego Miejskiego Ośrodka 
Sportu i  Rekreacji Radzionków, 
Grzegorz Zadęcki. IZO

RADZIONKÓW

Balviten wygrywa 
Ciderplass

BYTOM. MIĘDZYSZKOLNY ZWIĄZEK SPORTOWY BYŁ ORGANIZATOREM IGRZYSK DZIECI I IGRZYSK MŁODZIEŻY SZKOLNEJ W PIŁCE 
RĘCZNEJ DZIEWCZĄT ORAZ CHŁOPCÓW. ZAWODY TE ZOSTAŁY DOFINANSOWANE ZE ŚRODKÓW MIASTA.
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Co się dzieje w Ruchu?

W niższych ligach

To pytanie od pewnego czasu zadają sobie 
kibice Cidrów, zwłaszcza ci skupieni wokół 
mediów społecznościowych. Oto bowiem 
kilkanaście dni temu z klubu nagle odeszli 
od wielu lat z nim związani Wojciech 
Cieszyński, autor książki „Żółto - Czarna 
Ojczyzna” oraz kierownik drużyny Zbigniew 
Solik. Ten pierwszy spędził w Cidrach 23 
lata, ten drugi 10 lat. „Trudno nam się 
będzie z tym pogodzić, ale ta sytuacja 
pokazuje, jaka atmosfera panuje obecne 
w Ruchu Radzionków. Od kilku tygodni nie 
ma żadnego wyjaśnienia ze strony Prezesa, 
jest cisza i unikanie tematu, dlatego nie 
szukajmy zmian wśród pracowników klubu, 
nie szukajmy oszczędności w drużynie - Czas 
zmienić prezesa!” - można było przeczytać 
po odejściu Cieszyńskiego i Solika na 
fanpeagu „Ruch Radzionków - zawsze 

wierni”. I niedługo potem gruchnęła nowa 
wiadomość:. W miniony piątek prezes Ruchu 
Radzionków Witold Wieczorek podał się do 
dymisji. Na FB pojawił się kolejny komentarz: 
„Rozpoczyna się jeden z najtrudniejszych 
i zarazem najbardziej aktywnych okresów 
w nowożytnej historii żółto-czarnych. To, 
gdzie jutro będzie Ruch Radzionków, jak 
będzie zarządzany i w jakiej formie przetrwa, 
zależy od każdego z nas. Dziś potrzebujemy 
zaangażowania każdej osoby, która ma ten 
klub ze 105-letnią historią w sercu. Pomocy 
kibiców, sponsorów i miasta. Potrzebujemy 
zaangażowania, funduszy i wsparcia 
w działalności prawnej i marketingowej. 
Przyszłość klubu zależy dziś od determinacji 
każdego z Was. Na naszych barkach niesiemy 
tradycję minionych i przyszłość kolejnych 
pokoleń Ciderlandu.”

W klasie okręgowej w minioną sobotę po raz 
pierwszy od dawna powody do umiarkowanej 
radości mieli sympatycy Czarnych Sucha 
Góra. Ich zespół zremisował trzecie spotkanie 
w tym sezonie. Suchogórzanie na wyjeździe 
podzielili się punktami z Tempem Paniówki, 
spotkanie zakończyło się wynikiem 2:2. 
To sensacja, ale nawet ona nie poprawiła 
katastrofalnej pozycji Czarnych. Po 20 
kolejkach są oni na samym dole tabeli i mają 

zaledwie 6 punktów. Radząca sobie o niebo 
lepiej Silesia Miechowice pokonała 2:1 MOSiR 
Spartę Zabrze.
W Klasie A Sokół Orzech wygrał 4:0 z Rodłem 
Górniki, rezerwy Ruchu Radzionków okazały się 
lepsze od Nitrona Krupski Młyn 1:0, a Polonia II 
Bytom boleśnie przegrała u siebie z Górnikiem 
Bobrowniki 0:5. Z kolei Orzeł Bobrowniki u siebie 
uległ Nadziei Bytom 3:7. W klasie B Tempo 
Stolarzowice zwyciężyło 3:1 ze Zgodą Repty

SPORT

Tomasz Nowak

P
olonia swój mecz rozegrała w nie-
dzielne popołudnie. Pogoda dopisa-
ła, kibice stawili się licznie i zapew-
ne nie żałowali, bo oglądali emo-
cjonujące widowisko okraszone 

aż siedmioma ładnymi bramkami. Co naj-
ważniejsze, to ich ulubieńcy zgarnęli jakże 
ważne trzy punkty, ogrywając wyżej notowaną 
w tabeli Stal Stalową Wolę. 

Spotkanie nie zaczęło się dobrze dla byto-
mian, bo już w trzeciej minucie goście wyszli 
na prowadzenie wykorzystując błąd naszej 
obrony. Szybko jednak doszło do wyrównania 
za sprawą Lucjana Zielińskiego. Potem zaś 
rozpoczął się festiwal Kamila Wojtyry, który 

trzy razy wbijał piłkę do bramki Stalowej 
Woli. Ostatecznie Polonia zwyciężyła w tym 
spotkaniu 4:3.  

W IV lidze Szombierki Bytom doznały 
kolejnej, bardzo dotkliwej porażki. Ich mecz 
wyjazdowy z MKS Myszków zakończył się 
rezultatem 2:4. Po pierwszej połowie wyda-
wało się, że będzie znacznie gorzej, bo Zieloni 
przegrywali już 0:3. W drugiej odsłonie nieco 
się poprawili, strzelili dwa gole, ale na nic wię-
cej nie było ich już stać.

Natomiast radzionkowski Ruch u siebie 
podejmował Orła Miedary. Miejscowi obję-
li prowadzenie w pierwszej połowie, ale nie 
zdołali dowieźć tego korzystnego rezultatu do 
końca spotkania. Goście wyrównali i skończy-
ło się podziałem punktów.  ■

Wojtyra trafia trzy razy, Polonia inkasuje trzy punkty

Ruch Radzionków na boisku radzi sobie dobrze. Gorzej jest z organizacją klubu
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XXI Mistrzostw Polski Amatorów 
w Hokeju na Lodzie toczyły się przez 
cztery dni na bytomskim lodowi-
sku. Wygrała je ekipa Wojowników 
Oświęcim. 

W imprezie uczestniczyło niemal 
350 zawodników skupionych w 16 
drużynach. Z Gdańska i Oświęcimia 
przyjechały po trzy zespoły, Tychy 
wystawiły dwa, a  Sopot, Gdynia, 
Krynica, Nowy Targ, Kraków oraz 
Białystok po jednej. Grała też 
Amatorska Drużyna Hokejowa 
Polonia Bytom. Jej pierwsze dwa 
spotkania skończyły się remisem 

(z Krynickimi Diabłami i  Wolves 
Tychy). Ostatni grupowy mecz nasi 
hokeiści wygrali z Husarią Białystok 
3:2. Dało im to awans do ćwierćfi-
nałów, w których trafili na później-
szych mistrzów i nie dali im rady.

  W  pojedynku finałowym 
Wojownicy Oświęcim pokonali Unię 
Oświęcim 2:1. Trzecie miejsce przypa-
dło ekipie TH Goldwell Gdańsk.

Następne hokejowe emocje przed 
nami. Od 11 do 13 kwietnia potrwają 
w Bytomiu XXX Mistrzostwa Polski 
Old Boys. Polonia oczywiście w nich 
zagra. IGN

BYTOM

Amatorzy walczyli o tytuł na lodzie

Bytomska drużyna w komplecie. I do tego z Lwem Olimpiokiem

Czarni Bytom  
partnerem stron 

sportowych  
w Życiu Bytomskim
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BYTOM, RADZIONKÓW. HATT TRICK KAMILA WOJTYRY DAŁ PIŁKARZOM POLONII BYTOM KOLEJNE ZWYCIĘSTWO W II LIDZE.  
W IV LIDZE SZOMBIERKI BYTOM ZNOWU PRZEGRAŁY, A RUCH RADZIONKÓW WYGRAŁ, LECZ W KLUBIE NIE DZIEJE SIĘ NAJLEPIEJ. 
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